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R e d ak to r Naczelny: JERZY KONARSKI.

#cr«8 /.dn.iristracji: Lwów, ul. Podwal* 3 (Tel. 73), /.ćres Fećakci': Lwów, ul. Chô ążczyzny 31 (TH. 178)

Lw ów , 1. września.
Z W a rszaw y  sygnalrzow ano 

mann, żc Ministerstwo sp raw  w e ­
w nętrznych  przystąpiło  w  dniach 
ostatnich do uzdrowienia adm inis tra­
cji Kresów Wschodnich. Zaczęto od 
W ojew ództw a W ołyńskiego, b y  z 
kolei wejść  na teren W ojew ództw  
białostockiego i 'poleskiego. P o czą ­
tek został w ięc zrobiony, a fakt to 
w  ewolucji spajania Wschodnich 
Kresów z Macierzą pierwszorzędne­
go znaczenia. Defcra i spraw na a d ­
ministracja, traktująca bezstronnie : 
przedmiotowo wszystkich obywateli 
Rzeczypospolitej, pamiętająca jed­
nak  równocześnie, że ży je m y  ■ w 
Państw ie  Polskiem, że więc i intere­
sy polskie m uszą być w  każdej jej 
działalności g łów ną myślą przew od­
nią — może zdziałać dobrego b a r ­
dzo wiele.

Olbok administracji w ysuw ają  
się na plan p ierw szy dw a jeszcze 
postulaty : Kościół i szkoła. Tekę 
Ministra w yznań  religijnych i ośw ie­
cenia publicznego dziedży mąż, k tó ­
ry pracując długi szereg łat w ś iód  
nas wc Lwowie, poznał doskonale 
potrzeby  W schodnich K resów  i ze­
chce niezawodnie, w  miarę rozpo- 
rządzalnych środków, mczynić im 
za-dosyćl N aw et Ministerstwo s k a r ­
bu, mimo koniecznej akcji oszczęd­
nościowej, winno pas ten p rz y g ra ­
niczny trak tow ać w  sposób niecu 
odmienny, hojniejszą dłor#ą popie­
rać <>, co w  przyszłości wyda u- 
woce nieocenione.

Głośne są skargi na ućcdosUt J& - 
ną liczbę kościołów rzym sko-ka to ­
lickich na Kresach Wschodnich: je­
szcze głośniejsze na brak księży 
.M e n  kapłan obsługiwać mus5 z ko­
nieczności kilka parafii, więc i służ­
ba Boża cierpi na lam niepomier­
nie. Anormalne fńkie stosunki mu­
szą należeć jak najrychlej do niepo- 
v rotnej, pyłem zapomnienia okrytej 
przeszłości. Miedzy słupy i kopce 

^graniczne przesiąka do nas iać t ru ­
cizny, którą  idyprzebiera-ącc w śród 
kaelt walki sowiety pragnęłyby  z a ­
razić p rz ld e  wszystkiem Kiesy, a w  
H-asfępst.wie w ew nętrzne  prowincje 
P a ń s tw a  Polskiego. -Ludność kreso­
wa, poznawszy już ./dodatnie s trony 
unorm owanych w aru n k ó w  życia 
broni się >rzed tym nanorem do­
tychczas -kutecznie, konieczną rze­
czą je^n -k jest posłać tam jak naj­
więcej ojcowych kapłanów', k tó rzy  
nioglrb służyć parafianom swoim 
zdrów i radą, otuchą i pomocą.

C ook ideowego kaołana w y ru ­
szyć  winien na Kresy Wschodnio i- 
deow>y nauczyciel, odczuwający od- 
iwwiedzialność, jaka ciąży na jego 
bankach. Szkoła polska, ta oaza pol­
skości i kultury zachodniej, takich 
w ięc  placówek ośw iaty  winno ix>- 
w s tać  w  pasie przygranicznym jak

OiiołD planu pgiionMcji pbinel
K o n fe re n c ja  w  B e lw e d e rze . —  Z w ło k a  w  p o d p i s i t r u  n o m i­
nacji n o w y c h  TTl n is i.ó w . —  P r z y c z y n a  d y m is j i IT lm , L n d s g o , —  

ip r a w a  t i k i  T T ln łs t ra  ro b ó t  p u b lic zn ych .

■(Teleionefh od naszrfgo korespondenta.)

^  W arszawa, 1. wrześnią.
(J). P rezes  Ministrów Witos 

przybył wczoraj wieczorem du B e l­
wederu i odbył z P rezyden tem  R ze­
czypospolitej Wojciechowskim dwu­
godzinną konferencję, w  czasie k tó ­
rej przedłożył P rezydentow i do pod­
pisu szereg nominacji na  stanowi­
ska ministerialne. Jak donosi „Ku- 
rjer Poranny", P rezyden t W ojcie­
chowski na razie nominacji tych. nie 
podpisał, jednak według wiadom ości 
podanych przez „Kurier Polski", 
podpisu ich oczekiwać należy--w  c ią­

gu dnia dzisiejszego. „Kurjer P o ran ­
ny" donosi przytem, że dymisja p. 
Lindego liasUDiła z tego powodu, iż 
nie zgodził się oir na osobę p ropono­
wanego mu izekomo doradcy  finan­
sowego. Tstiże „Kurjer Poranny" 
zaznacza w- końcu, jakoby p. Bryl 
nie przyjął Ofiarowanej mu teki Mi­
nistra robo; publicznych i wyjechał 
traglc do Lwowa. Natomiast „Kurjer 
Polski" podaje, żc w  mianowaniu p. 
Bryla  na stanowisko Ministra za­
szły jakieś trudności, k tórych d z ien ­
nik ten nie wymienia.

najwięcej. Każdy grosz, w yrzucony  
na cel tak i% kny i pożyteczny, przy- 
n.esłe oprocentowanie lichwiarskie, 
nie skąpm y go w ięc, a następne 
pokolenia błogosławić będą tcmu: 
który zdolnym okaże sio sRgać 
wzrokiem w  przyszłość odleglejszą, 
poza najbliższe jutro.

Kresy Wschodnie stanowią na­
szą s traż  p rz e d n ią . ' chroniącą P a ń ­
stwu) przed groźnym zalewem, w ro­
gim wszelkiej kultnrzc i p raw orząd­
ności. Mis.* to zaszczytna wielce, 
lecz i odpowiedzialna bardzo. Czuć 
więc one w i s z ą ,  żc za mcmi stoi, 
oceniła odpowiedni io ich trud cale 
polskie społeczeństwo, a jako tegoż 
emanacia —• Rząd Polskk 

. Do f c » d u  też /.wracam y się z 
'bardzo gorącym  ;W]&ern, by  specjal­
ną pieczą otoczył Wschodnie K: esy 

— mre. —

Zmiana w pltnach pod a ?  
Ff iz j U i  R ztczjp  spn d e j-

HTelefoticm  od n ..iszd p  korespondenta.'
W arszawa, 1. wrześnią. 

(J). „Kurjer Poranny" podaje, 
jakoby P rezyden t  Rzeczypospolite, 
zaniechać nual podróży do Lwowa i 
na Huculszczyzne. Ma to być rezul­
tatem wczorajszej konferencji z P r e ­
mierem Witosem.

Przed m n ie n ie m  prac 
borni ji Senatu.

(Tc^Eram „Gazety Lwowskiej*.}
W ars a 31 sierpn a.

Senacka kom isją  skarbow o-bud­
żetow a ro zo sc :-. na posiedzenia v. 
dniu 10 września. Na p rządel 
dzienny w ch od /i dy  kusja nad pto  
jektem ustawy o  uposażeniu urzę 
ników państw ow ych oraz projc-i 
ustawy emerv alnej. Referentem  
jest sen. Buzek.

■>.. - -  - o - —-------- *

Do stronnictwa „P issta" nie 
w d p . i .

fJełefcrarm od qąsz«f<* korespondenta;.
W arszawa, 1. września.

(.1). ..Kurio Polski" donosi, ja k o ­
by wiadomość o wstąpieniu do s tron­
nictwa „Piasta" pp. Ministra Da­
rów sjjjego I Wiceministra S trassbur-  
gera by ła  nieprawdziwa. Dyrektor 
departamentu Ministerstwa przem y­
słu i handlu Henryk Tennenbaum 
stwierdza w pismach porannych, że 
doniesienie o jego wstąpieniu :Io 
stronnictwa ...Piasta" jest n iep raw ­
dziwe,

Prorrom prec Prezydenta 
Rzeczypospolite;.

(Telerr.— ..O azety L w ow sk iefp
W a r i z a j r a ,  izf s e  pn';i.

K n c e L r j a  cyw ilna  P a n a  P rs-  
yden a Rzpltej ł .or.u  ikujr, żc u- 

dniu dzisiejszym Pan i rcyycl :m  
K zeczyposp li .t j  powróci! ze Spały, 
gdzie b .wił na  letnich wy we z:-- 
ach. Z pow o d u  nagrom ad e ;ia 

s e  s p ra w  p ań s tw o w jc i i  w  ciągu 
d w u m ie d ;c z n e  n iecb cc i  ści. l a s  
Prezydent sk ió  i c za s  swego p : -  
bvtu w Lab i e, guzie  zanuć .za  
wyjechać dnia 2 wrceśn a o .a  
odroczył podróż  do L ^ o w a  P  > 
ncw rcc  e z Cńdffiiih odbędzie  sio 
w Belwederze pod pr?e odnictwć-łii 
Pana P rezyde  ta pc.si liz tn ie  R i  > 
M nistrów, zw ołane w c<hi . m ó ­
wienia ważniejs  yc  i sp raw  skar- 
b w y c h  o raz  p rzedysku tow an  a 
ważniejszych projektowa d ) tycM - 
:ych nap raw y  skarbu . Dn a 9 wrze- 
ś" ia  P a  i Hrezydent u r ą  się  de 
Kadsziy na 2  azd b y ły th  w ycho-  
y ą iL ó w  m ie s c o w e g o  gimnazjum 
p ańs tw ow ego .  O ter minie didszyck 
w yjazdów  n a s tą p ;ą  oddz elnc za 
w i l  d mienia.

Ele SZ, ! e s  7 2 1 8  proc.
(Telefonem od naszego korespondenta.

W arszawa. 1. września 
(.!). Komisja do badania wzrostu 

drożyzny, s twierdza na podstawie 
szeregu zestawień, żc d iożyzna ->v 
ciągu miesiąca sierpnia w stosunki’ 
do lipca w zrosła  o 72.08 proc., nie 
zaś o 52%. mk podały niektóóe pas­
ma warszawskie.

Dobre wirniki iniw.;
Wywiad z dyr* Przy by sławskim.

Z i iw a  ju ż  u k o ń c z o n e .  —  P o m y ś ln e  omjrety p ró b n e . —  Z b ió r  
iie rr.n ia kó w  za p o w ta d a  s ię  d o b rze . —  S ia n a  b ęd z ie  dość . 

TTJam ? b gac tw ć  zbo ża , a d ro ż y zn a  r o ś n i e !

L w ów . 1 września, 
(mg) Dyrektor Banku Ziemian p. 

Kazimier * Piy4rbv.-liwski udzieli! 
nam uprzejmie informacji o wyni­
kach ulw.ic/ouych właśnie żniw w 
Małcr-Hsce Wschodniej. Wieści te 
brzmią pocieszająco. ale zarazem 
r>.ucak| właściwe św i a 11 <jc na powo- 
dv ..dzisiejszych orgii drożv/.nianych. 
które wobec bogaiyij urodzajów u- 
stnćby powinny. Oto ca mówi n.isz 
iniormatoti"
Żniwa w Małopolsce M'schod;;ic: 

są zupełnie ukończone i wypa-Jr.- 
uaogół bardzo szczęśliwie, ó.iól 
zbiorów- znajduje sio już pod dacho-n 
lub-w stertach - •  reszta, zebrana w 
snopy, zdobi jeszcze u; i ówdzie 
ścierniska.

Zbiory rokuią dobre wy datki 7. 
omiotów — n. p. próbne ouagśty 
pszenicy w ykazują  8— 10q z morga. 
Żyto obrodziło słabiej, próbne omu: • 
ty da ły  6—Są z morga. Rośliny o- 
kopowe rozwijają się pięknie i w o ­

bec trwaiacei pogody jest uzasad­
niona nadzicia pomyślnego sur/.-u: 
Zbiór siana wypadł naogóT niezwy­
kle dobrze ■ zapewniona /• i . . pa­
sza na zimę rokuje dobre wa.-imk 
iitrzjunauia łod ła .  żbifiry tegor-)- 
ezue dały  .mącznic leps /y  rypu -r 
niż w roku ubiegl.\-m, bór o 
więcej.

SioTia ozimin rozooezęta -- w 
liiektorycli okolicach, tip. w D»w;ee;e 
liorodeńskit.i uskarżają sic zi«m:an:..- 
na trwającą posuchę, która mogli iy 
Ps / .cszkóo /ć  hormainym < > la sic mn, 
jak przed rokiem długotrwałe de­
s z c z e .

W obec d o lfy ch  urodzajów ł soa- 
dająey eh z tatia na dzieii w w y so­
kim stopniu ren  /boża , wydaje s'e 
niepojętym wzrost d ro ż jz ir .  a r ty k u ­
łów pierwszej potrzeby, która mk 
strasznie daje się odczuwać w inąi- 
s lach.



„GAZETA LW O W SK A ’’ z dnia 2. w rześnia 1923.

Din. E) Jtińshi o ustawodaw­
stwie s z n o t e  i „numerus

GldllSUS
(Telegr .,G azety  L w ow sk/ei" ).

W arszawa, 31. sierpni.’.
P. Min. wyznań rei. i ośw. puol. 

Głabimki w Wywiadzie z przedsta- 
wieplem  ..Rzeczypospolitej" o jśw iid-  
Lzyl w sprawie kodyfikacji usta'?/ 
szkohi. i „numerus clausus" miedzy 
iuttomi co następuję: U staw odaw ­
stwo szkolne jem ubogie i pod wielu 
względami niewystarczające. S k ła ­
da sic na nie zaledwie kilka usta w 
zasadniczych. Dotkliwie .daje się od­
czuwać brak ustaw  o organizacji 
władz .szkoir.ycu i onan izow an iu  
sam orządów szkolnych, 9alcj usta­
wy o wychowaniu p rzed szk o ln e j ,  
o oświacie pozaszkolnej, ustaw  o 
szkołach powszechnych średnich, n- 
gólnokształcącycli i zaWodow\vch. 
Nie ma wreszcie pragmatyki nau- 
cielskiej. Ministerstwo Wyzn. i ośw. 
publ. ma przygotow any projekt prag­
matyki dla nauczycieli szkól po­
wszechnych i średnich ogóhiokształ- 
c-i_ych. Przygotowuje sie projekt w- 
i # w v  o szkoiacli średnich ogólno­
kształcących. Co do ustawy o szko­
łach .powszechnycii, to nic może ona 
być jeszcze opracowana. Na najbliż- 
szS csję sejmowa przygotowanych 
bedzie kilka projektów ustawowych. 
Co do ..nume; us clausns“. to ten is t ­
nieje praw mc n a 'pods taw ie  ustawa 
z dnia 1.3. lipca 1920 r. o szkołach 
akademickich, mianowicie na zasa ­
dzie art. ustawy Pada w ydziało­
wa U niw ersa łem  ;.ma .prawo ogra- 
niczenia liczby przyjm owanych s tu­
dentów za zgodą Min: \vVzu. roi. i 
ośw. piffll.". W obec z jednej strony 
ogromnego uaóiy w u studentów clo 

‘uimxTrs\'tttóv,, a z diugici s trony  
w obec 'szczup łośc i  miu.iiC w  practr-. 
wniach. R ad . wydziałowe musza z 
konieczności ograniczać liczbę słu­
chaczów, lu-zyjmując jedynie tyle, 
ile dany wy dział pomieścić ino//.:. 
Niezależnie ed projektowanej usta­
wy. która w komisji oświatowej zo­
stała uchwalona większością g ło­
sów. zawiadomiłem rek to ra ty  w szy ­
stkich uniw e r : ' tetów. 2*' zgadzam 
Me na wprowadzenie przez Rady 
wydziałowe numeru:, clausus w- myśl 
ustawy z dnia 1,3. lipra 1920 r. Rady  
wydziałowe ma ja swobodę w prow a­
dzania ograniczeń wedle istotnej p o ­
trzeby i swego uznania.

W nastroju wojny.
Odpowiedź Grecji na ult'mafum włoskie. —  Włochy trwają 

pierwszych warunkach* —  Przyqoto»ania do- wojny. —  
Żałoba. — Oblężenie Koriu, — Wrażenie w Faryżu i Lon*

dynie,

(Telegramy .G azety  Lwowskiej".)

■ ^  " Rzym, 31. sierpnia
Odpowiedź grecka na notę w io ­

ską została wc.-/orai wieczorom, do­
ręczoną poucistwu włoskiemu. W 
ocbowiodzi rząd grecki w yraża  
TjWfeko.nanie, że twierdzenie. jakoby 
rząd ateński wmosił odpowiedzial­
ność za ciężką ohrazę, jakiej dopu­
szczono się w stosunku do Wioch, 
jest niesłuszne. Rząd grecki oświad­
cza lże nie jest w  możności przyjąć 
w arunków  podanych w  paragrafach 
4. 5 i 6 włoskiej noty werbalnej, 
iponicważ zadania te s-przeciwnają 
sic honorowi i zasadzie suwercimo- 
ści, Grecja godżi się na wyrażenie 
w sposób oficjalny swego ubolewa^ 
ura, na oddanie lionorów fladze w ło­
skiej, na  urządzenie w trzech świą- 
t ł niach greckich nabożeństwa ża­
łobnego w  obecności przedstawicieli 
rządu greckiego, godzi sie na odda­
nie honorów w ojskowych w czas c 
eksportacji zwłok ofiar mordu oraz 
na dopuszczenie oficerów włoskich 
do udziału w  t a n i s j i  śledcze;. Odpo­
wiedź w yraża  nadzieję, że rząd wio 
\ i  oceni ducha pojednawczości i go­

towość do udzielenia zadośćuczy­
nienia.

R/.ąJ włoski uznał odpuwicdż, 
grecką za nienadaiąca sie do przy­
jęcia i poweźmie co do tego dalsze 
i u/darto wie ufa.

Mussoliui odbył naradę z . min. 
■i-iraw za-gya nici/mych g udua łem  ki I-i 
ku goticorów w a i i s t c r - w o j n y .  
Rząd. włost i ; w ysiał  do swych za- 
słęipców' zagranicą, sżczegó-łowc in- 
drirkcfc o  charak terze  tajnymi.

W edług ostatnich informacji. 17 
pułk piechoty o trzym ał rozkaz trzy-- 
’ ania się w pogotowiu.

W ministerstwie wojny p row adzi 
sic gorączkow e prace w  związku z 
krokami rżądtf. Jak  donoszą z Nca- 
tx)lu i Taren tu  zmobilizowano całą 
fioli? włoską, i sąd w ydał os try  źa- 
!;az zamieszczania jakichkolwiek in­
formacji o mcjiacli wojsk.

Prasa  włoska stanowczo potępią 
i odrzuca w szelką  chęć -prasy grec­
kiej przerzucenia ciężaru w iny  na 
Albańczyków, uważając -'usiłowania

ŁAURłCE LEB1.ANC, T.)

1EN0I i IflBIETA.
(Przekład z oryg, Heleny Przyjemskiei.)

(Ciae dal*zy>
— Dokąd się zw róc ił?

w.. lu.jdG > w f * r ca i  t '  pc/t rzii 
do kaplicy w  ..'aouef w  pobliżu 
miejsca, w którem go pani m a r t ­
w ym  znalazła.

—- Z czyjej mógł paść ręki — 
— jak pan sądzi?

— Dla mnie jest pewneni. że ni­
ci tej również zbrodni skupiają się 
w  reku tych. k tó rzy  porozumiewali 
■się* z sobą z pomocą znaków, roz­
sianych wzdłuż drogi — tych, któ- 

iTzy tu żyją. ukryci w podziemiach 
i k tórzy działają w  celu niezrozu 
tn u ły m  dla mnie, lecz d!a nich ja­
sno wytkniętym .

- -  Tych, również k tó rzy  w1)i; o- 
łrn uwięzili: Frania, a w konsekwen­
tni i pana?

— Tak — i k tórzy w ślad za 
„topn odegiaii role nasze, przebraw ­

szy się w zabrane  nam  w  tym  cciii 
suknie.

— A to po co ?
— Zapewne, by  łatwiej przedostać 

się na Opactwo, lub zinylic ślad na 
w ypadek , gdyby się im nic powio­
dło.

A ezy  od czasu, jak pan w  icii 
mocy zostaje, nie widział ich pan 
n igdy?

— W idzia łtm  tylko, a raczej y- 
dało mi się dostrzedz jakąś kobietę. 
P rzychodzi ona tylko nocą. P rz y n o ­
si mi posiłek, rozluźnia więzy, p ę ta ­
jące ini nogi, uwalnia ręce z pow ro­
zów — i w raca  w dwie godziny po­
tem.

— Czy mówi z panem ?
— Raz jeden ozwała  się tylko: 

było to w pierwszą noc mego zam­
knięci*. Powiedziała mi głosem 
stłumionym, że jeślibym chciał k rzy ­
czeć, lub w zyw ać  ratunku, czy też 
próbował uciekać, zemszczą się za 
innie na Franiu.

- -  Lecz przecie w  chwili napadu 
— nie tyógf pan rozróżnić?...

— Nic —■ in ikogo. Tyle  wiem o 
tera wszystkiem  co i Franio,

tc za insynuację, im-jpirawaną przez 
rząd grecki.

W .całych W łoszech 'ogłoszono 
żałobę. Żałobę najimoczySeiej ob­
chodzono w Floreicji. Palerm o i Al­
banie jako miejscach urodzenia za­
mordowanych oficerów. Flagi opu­
szczono do ipoiowy -masztów, wido­
wiska i zab aw y  odwołano. W ko­
ściołach odpraw ia  się nabożeństwa 
żałobne. Czynione są p rzygo tow a­
nia do uroczystego pogrzebu.

Ateny. 31. sierpnia.
• Francuski charge  Jaffa ires . Arri- 

court wręczył w ministerstwie 
sp raw  zagranicznych w imieniu mo­
carstw  reprezentow anych w Radzie 
am basadorów  notę dotyczącą za­
m ordowania członków misji wło­
skiej. Nota u trzym ana  iest w tonie 
poprawnym.

Ateny. 31. sierpnia.
Dziś poseł włoski wręczył w  mi- 

ii-isiersi wie spraw  zagr nową notę 
i /ad:u włoskiego. Nota oświadcza, 
żc r /ąd  w łoski uw aża odpowiedź 
grecką jako odrzucenie żądań wlo- 
skicji i w-obec itego w ydał rożka z 
w yladowania na Kor fu wojsk wlo- 
sk ;clu Grecki min. odpowiedział, że 
/c ięcie  terytor.hHn państw^ niepod­
ległego me może być rruioKej uw a­
żane, jak tyEko za akt w/rogi i łu- 
i/efnie tVcusprąwiier£liwóoiiy, g w a ł­
cący jawnie soiowiąĄaffa -przyjęte 
pTzęz i;Wł<^diy,.a Rząd grę.dd -pplędłl; 
swyuj, ;vprzcdist?w^iie:]p(]i:i dyplonęa- 
tycznwm zagiam cą, aby  u mocarstw  
zaprotestowali inrzeciw w i oskiej ak ­
cji. Równocześnie podaje konufnikpt 
grecki, iże flota, włoska ostrzeliwała 
miasto Korfu, pozostające na mo, y 
trak ta tu  z roku 1894 pod gwarancją 
mocarstw. Grecja chociażby' mogła 
oćpow iedzieć na ten akt w ioski wo- 
klła zwrócić kię do Ligi narodów 
jako irsstwtnn'ji stojącej na s t raży  nie­
podległości i suwerenności w sz y s t ­
kich krajów'. J tż e h  in terwencja Ligi 
Lyyiaby bezskuteczną Grecja — koń­
czy' oficjalny komunikat dOprawa- 
d/oiia do roznaczy będzie musiała 
się bronić przeciw inwazji włoskiej.

u k o b \
Maity-

aia sii

Paryż, "31. sierpnia
Grecki charges daffaires w y ra ­

ził Rafrozfe an<basadorów u-troiicwa 
nie rządu gredkie-jro /• jsywodu mor 
du (tokouaJiego na włoskich czlon- 
k a d ’ kontisji defaniiacyjnej.

„Fciio de Parts’’ doinos'. 
f.ota angieiska, stojąca k(>!o 
miała oirzymiać rozkaz uda 
na w ody greckie.

„Matiu"’ podaje, <żc na w ezora..- 
s/fcni posiedzeniu konferencji am- 
ł ła sa tk ró w  przedstawiciel Anglii wy- 
stąipit przeciw' postęr-owanhi Mus.- ■ 
tini'ego wobe*. Grecji, ręfruacżąjry. 
ż,c n a rn s ź j}' on koihpiteucję Rady 
ambasadorów'.

Londyąj, 31. sierpnia.
V kołacli angielskich uw aża/: ,  

żc żądania włoskie wTstosowanc z 
urowcidw zamordowali h itRs.ii w ło ­
skiej do rząd"J greckiego są zbyt 
poryw cze i surowe.

Mimo. żc- prasa angielska jest 
szczerze oburzona z powodu nior- 
ders tw a dah-ma+icgo na nus.ii w ło ­
skiej. przyjęła ona jednakże żądanie
wioskic z wuęSkicm

— ------ «j
zdziwieniem.

Senator De Hanzie o Rosji 
sowieckiej.

(Telegram  „G aaety L w ow skiej* j
W rszawa, 31 sierpnia.

Senator f aacuski D ■ M onzit 
podzielił się  ze w sp ó !pracownikiein  
Journal de Poiogne* wta-eniam: 
z pobytu sw ego w  Rosji. De Man- 
zie oświadcz.',}, iż rn a ł moźn ść 
przyjrzenia sio sw obodnie sto su n ­
kom w  Rosii. Życie w  tym kraju 
wraca do rów now agi szybko. Po­
seł polski w M oskw ie p Roman 
Knoli ■— o św iad czy ł de M onzie -  
wyraził zdanie, iż zainteresow anie  
i ruchliw ość francuska m oż# zw ró­
cić się  z  pełną ir.tenzyw nością w  
kierunku do Rosji uie przynosząc 
uszczerbku w spółpracy polsko-frań  
cu kiej.

Ronfereocja Mim. Sejdy i se­
natorem Da Hanzie.

n c l  s rc  n ..Gazety Lwowskiej").
W a r sz a w a , 31 s i . rp m a .

Sen. D e M onzie bawi w  War­
szaw ie w drodze puwrotnej z M o­
s k w / do Paryża. W czoraj min, 
Seyda przyjął go  na d łuższej au- 
djencji.

— C zy nic nie w skazyw ało  
wpierw, że napad taki wogóle g ro­
zić m oże?

— Nic — i nikogo. Tyle wiem o 
poczta przywiozła panu dTierge- 
mont bardzo ważne listy, odnośnie 
do poszukiwań, jakie pod w pływ em  
złowróżbnych przeczuć Maguen- 
uoc‘a. bądź co bądź nie na samej 
fantazji opartych, zaczął tern żywiej 
prowadzić podówczas. Jeden z ?ych 
listów, pochodzący od s tarego a iy -  
s tokra ty  i właściciela ziemskiego w 
Bretonjh znanego z swych rojali- 
stycztiych przekonań, zawierał cie­
kaw/y dokument, jaki pan ten byt 
znalazł w  archiwach rodzinnych: 
mianowicie, dokładny pfan podziem­
nych grot w yspy  Sarek, w  których 
za czasów' i-ej Republiki k ry ły  Gę 
kad ry  powstańcze Szuanów. O czy­
wiście, sa to właśnie te same k ry p ­
ty  Druidówa o k tórych mówią tutej­
sze podania. Plan ten w skazyw ał 
wejście od s trony  C zarnych Ugo- 
rzysk  — Czarnych Land — a nadto 
podawał rozkład obu piąter, zakoń­
czonych każd< celą torturyr. Franio 
w ięc i ja — wybraliśmy, się na po­

szukiwania. że zaś plan b y t  d o k ła d ­
ny. dotarliśmr na miejsce i u ł, śs iie  
w  drodze powrotnej zostaliśm y obaj 
osaczeni.

— A czy od tego czasu uic pan 
zaobserwował nowego?

— Nic.
— Lecz przecw: Franio wspotr.i- 

wwczekuje... Ktoś — jakoby — 
na? mi coś o jakiejś pomocy, której 
przyrzekł był przybyć tu z odsię 
nie zaobserwował now ego?

— Ach. to dzieciństwo, ot, fan ta 
zj3 Fratieczka: łączy  sie to właśnie 
z drugim listem, który dtua *cgo p. 
d Hergemonr odebrał.

— Cóż to za list?
Stefan nie odpowiedział odrazu. 

Miał pewne poszlaki, że ktoś go 
z poza drzwi siedzi. Zbliżywszy Ge 
jednak do okienka, nic spostrzegł 
za drzwiinii nikogo.

— Jeżeli pomoc jakaś wogóle 
przyjść może. niechaj pospiesza. 
Mogą tu być lada cJiwila.

— W ięc p rzecież n iew ykluczoną  
jest interwencja.

(C. d. n.).
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O r n i  sytuacja »  G.ecji.
L w ów , 31 sierpnia.

(N-l) Od września J>>22 roku ży ­
le Grecja znowu pod rewolucyjnym 
rządem. Pobita w Malej Azji armja 
grecka została na now o w yekw ipo­
waną. Około półtora miliona uchodź­
ców greckich z Malej Azji zna-lazto 
W Grecji pomieszczenie. W  zakre­
sie redukcji urzędników poczyniono 
.znaczne posigpy, do 1. lipca zredu­
kow ano 1/5 urzędników. Śmierć 
króla Konstantyna i ifcitfiię&c się 
Yenizelosa z czynnej polityki s tw o­
rzy ło  pomost pomiędzy de^ycfcza.s 
zwalczające się obozy .polityczne w 
kraju. G łów nym  czynnikiem do po­
godzenia się obu dotychczas zw al­
czających się grup i. z w. partii lu­
dowej i liberalnej s tanowi wspólna 
"wola wprowadzenia  ładu i porządku 
d o  cęńfco dotkniętego (przejściami 
wojennemi kraju.

P ra s a  zajmuje się żyw o  kwcstja. 
czy godzina proklamowania republi­
ki jest już bfiska, albowiem większa 
część annji w ypow iada  się stanow- 
cżo za republiką.

W  zakresie pomyki gospodarczej 
i fnansow ej zarządzono caiy  sze­
reg now ych podatków , w ydatki pań 
s tw ow e zredukowano do niiuinT.sni. 
Lne-rgiczna i celowa polityka w y ­
w ozow a podziałała bardzo dodatnio 
na kurs d iachm y greckiej. Za fant 
sztcrlinigów płacono «ntedaVfcno 450 
drachm, dzisiaj nie więcej, jak 130 
drachm. (Ostatnio konflikt greoko- 
v loski znowu podniósł kurs mula 
na 275 drachm.) W  zakresie refor­
m y  agrarnej poczyniono znaczne 
postępy. D rozyzna  w  stosunku do 
roku 1914 w zrosła  7-rrti'okroinie 
podczas .gdy. w  kwietniu indeks dro- 
żyźniany wynosił jeszcze 14-krotnit! 
w  stosunku do. 191.4 roku,

|  P rzy w ó d cy  obecnej rewolucji 
pułkownik P lastiras  i adm irał Hadji- 
kyriakos zclccydo w ani s ą  w  najbliż 
szym czasie rozpisać now o w ybory  
b y  tern sarnom dać państw u prawna 
reprezeirtację. Jak  się dalsze 1osv 
potoczą av Grecji, trudno d z is ia 1 
przewidzieć, f a k t e m  r/eza-przeczo 
iiym jest, że obecny  groźny  konflikt 
z W łochami przynajmniej dla ludno­
ści greckiej w y  bucik niespodziewa 
nie.

Ze spraw Rosji sowieckiej.
Rocznica zamachu ra  Lenina. — Charakterystyczna nominacja 

5 ;. io d j.  — Ze Zjazdu l ik *  dacyjnego m enszewików.

(T elegram  -.Gir e ty  Lwow skie}").

Moskwa, 31. sierpnia.
Zinowiew i Radek wystąpili z 

wielkimi artykułam i z okazji 5-!ct- 
niej rocznicy zamachu na Leniru. 
Obaj podnoszą, że u ' ciągu ubiegłych 
5-ciu lat ustrój sowiecki ugruntował 
się w7 Rosji i dzięki temu uniezaież- 
uił się od jednostek.

Synod mianował "zarządzającym 
wszystkimi cerkwiami praw osław ­
nymi zagranicą metropolitę Jewde- 
kitta. P rzebyw ający  w  Moskwie 
przedstawiciele wschodnich p a t r a r -  
chówr konstantynopolitańskiego i a- 
leksandryjskiego metropolici Jakób

i Paweł oświadczyli, że uznają sy ­
nod za jedyny organ w ładzy cerkwi 
rosyjskiej, a patriarchę Tichona ni­
gdy nie uznawali i uznać nie myślą.

Na zjeździć likwidacyjnym tnien* 
szewików w Tyflisie Nurmani^w-di 
zupełnie niespodziewanie oświadczy! 
w imieniu centralnego komitetu że 
całft zjazd zorganizow any * zost. .1 
przcłiiocą i pod naciskiem czerez- 
wycza.iki. Grupa ntienszewików, so­
lidaryzując sie. z N. s tara ła  się / 'uzd  
zerwać. Przeciwstawiła sic jednak 
lewica komunistyczna z przyw ódcą 
Czuiuburice.

Faritti splctj podatku 
*  m ifotlojep.

(Telegram  'ia z e łv  Lwowftff#)*?.
W arszawa. 31. sierpnia 

W  związku z wchodzącą już' w 
życie ustawa, o podatku m ajątko­
wym. Ministerstwo skarbu podaje 
do pow szedniej wiadomości, że naj­
przystępniejszą i najdogodniejszą 
formą wpłaty, którą  Ministerstwo 
skarbu tak ze względów technicz­
nych, jak i w  interesie płatników u- 
silnie zaleca, jest wpłacanie tego po­
datku zapomocą specjalnych blankie­
tów nadaw czych  P. K. O., k tóre Mi­
nisterstwo skarbu umyślnie na cel 
• powyższy dla płatników sporządzi­
ło. Blankiety te otrzym ać będzie 
można w  każdym urzędzie poczto­
wym, przyczem  płatnicy będą mieli 
tę korzyść , że  w ypełniw szy dokład­
nie blankiet na w płaconą kwotę, o- 
trzymająicz.ęść 'hlan-kiietu (potwierdzę 
nie dia wpłacającego), k tó ry  zawiera 
wszelkie istotne znamiona potwier­
dzenia wpłaconego podatku i mieć 
będzie wobec władz skarbowych 
charak ter  i walor urzędowego po­
kwitowania.

]  przydział uęga  dla i ó t
1 • leionem  od n a szeeo  knresonna-*’!®  i 

W arszawa, 1. września. 
(J). N adzwyczajny Komisarz d; u- 

żyżniany Bajda odbył konferencję z 
przedstawicielami przem ysłu  górni­
czego w sprawie przydziału dia 
miast węgla po cenach unormowa- 

M H S n u n H H B B i

nycli. Komk tencja nie dała  wynik,!, 
gdyż przedstawiciele przem ysłu  gór­
niczego uważali się za n ieprzygoto­
wanych do udzielenia zobowiązują- 
cccii odpowiedzi.

O t a i s  s:s i Red; Ligi 
Karcdiw.

(Telegram „Gazety Lwowskiej*!!.
Genew-, 31 s k r  n a .

W dr.iu dzisiejszym  o w ar ą 
z - a h  pod p e od n iciw .m  b. 
Ish G o 26-ta sesja Rad,' L g i Na 
ro ić  w  Pierw s e posiedzeń,e pv - 
św ięć  ne zosi ło  ustaleniu porząd­
ku izien.iego w k w e s j :, które o 

e mu ą w szystkie w i lkie sp raw y  
mające być przedmiot tn dyshus 
z g  om adze i.t Ligi Narodów, or 
cały szereg spraw gdań-klcb i spra 
wy do ycząca c kręgu. Sąary Vr 

oskdzen iu  w zięli ud i. ł w szy C} 
c ł nkoA ie Ra y, z w /ą tk ie m  de 
I gat t w ło sk e g o  S Im  ry. N 
w .z e n  sze:n pouf iem p > e ;z ni 
łady  Ligi za,m ow aro się  spraw  

mnL*,S2 jsci nrrodow rch w  Lstruj■> 
— ■ ■ ■ o — • — - -

UmoHi balBjswa p clsho-czcm. 
zostanie pitltlanu rewizji.

JTtietouem  oc naszego  korespondenta!.
W arszawa, 1. września.

(.1). Jak słychać, Rząd Polski za ­
mierza poddać zasadniczej rewizji 
umowę kolejowa polsko-czeską, za­
w artą  w marcu 1920 r., a dotych­
czas przez Seim nie ratyfikowana. 

 -o-----------

MICHAŁ ROLLL.

P a l  znakiem  O rła  i Pogoni.
(Szkice historyczne Henj-yka Mo­
ścickiego. W ydanie drugie zmienio­
ne. L w ów . Książnica polska To w. 
Naucz, szkół w yższy ch. Lw ów  1923)

L w ów , L w rześn i-
Henryk Mościcki należy do nie- 

licznego — -przyznajmy to otw ar­
cie — grosia historyków polskich, 
posiadających obok w iedzy nauko­
wej, talent literacki Z dawniejszych  
celow ali pod tym  w zględem  Szaj­
nocha, I>r. Antoni J. i Kubala; z ży­
jących celuje p^-zedewszystkiem  
Szysnon Askenazy.

Nie uwłacza to bogatej plejadzie 
tych innych, których dzieła stanąć 
m ogą niejednokrotnie obok prac 
najwybitniejszych zagranicznych po­
tentatów myśli, niemniej przeto  
każe im zadowalać sie gronem c z y ­
telników, może wybranern, lecz ści­
śle ograiuczonem. gdy tymczasem 
szlace Henryka M ościckiego cieszyć

m uszą uznaniem i poczytnością

w  najszerszych kolach polskiej in­
teligencji, której opowiedzą wiele 
rzbczy ciekawych, nierzadko rwało 
kro zupełnie jej nieznanych.

Zbiór „Pod znakiem Orła i P o ­
goni ’, to n ie  zlepek (przypadkowy, 
ale cykl szkiców, związanych tą sa­
mą myślą przewodnią, składających 
się na pełny j w yrazis ty  obraz spo­
łeczeństwa polskiego w  daw nych 
guberniach litewskich.

Już pierwsza rozpraw a p. t. Lit­
wa i Korona w  c-poce porozbioro- 
wej. w prow adza  czytelnika w  o d ­
powiedni krąg myśli autora, s tw ier­
dzającego, że obie tc siostrzyce 
clązły)<; ;  stale i  k-onsekwetiliite do 
nie rozdzielnego współżycia, lżę do­
m a g a ł ‘ się tego nietylko wzajemnym, 
tylokrocnfe k rw ią  serdeczną s tw ier­
dzany scntyrneirt, a!c i wspólny in­
teres. Korona kocha L itw ę i potrze­
buje jej do m ocarstw ow ego stano­
wiska w  rzędizjic państw  europej­
skiej i; L itwa bez Korony stałalby 
się pa s tw ą  molocha rosyjskiego 
Zresztą związana jest ona z Polską 
tysiącznymi węzłami; dała jej całą 
piejidę m ę ż o m  przewodzących na­

rodowi, od Tadeusza Kościuszki i 
Adama Mickiewicza poczynając, na 
Józefie, Piłsudskim (na razie) koń­
cząc.

fa n a ty c z n a  nienawiść wzniosła 
przeciwko nam na Litwie praw dziw y  
;nur uprzedzeń. Szkalowano nasze 
dzieje, t r iu m f*  zwłaszcza epokę ży­
cia porozbiorowogo. My jednak prze 
niedy nie w yrzekniemy się tutaj zdo 
b y m y  polskiego pługa, ni mowy 
Mickiewicza, ni testamentu S łow ac­
kiego.

Kwesrja żydow ska staje się w 
■państwie rosyjskicm zagadnieniem 
w ażnem  dopiero pod koniec XVIII. 
stulecia, po przyłączeniu ziem pol­
skich z liczną ludnością żydowską. 
Kilka ciekawych ry sów  do tej spra­
w y znajdujemy w  omawianej pracy 
Mościckiego. Najwięcej stosunkowo 
miejsca poświęcił jednak au tor s,pra- 
w ic włościańskiej na Litwie w pier­
wszej ćwierci ubiegłego wieku w y ­
kazując zabiegi szlachty miejscowej 
dąlżącej do triżenia doli ludu wiej­
skiego i ibczustanne przeszkody rzą­
du rosyjskiego.

P o drobiazgi^ nulującyui cięż­

rm s je  społECzne f? utaili' 
z drażjzra

tT c legre iay  „'Gazety Lwowakiej".)
W arw  w i. 31 s.i m n a .

M inis ters tw o sp ra w  wewn. po­
wzięło i n c a t y w e  p o ^  łar.ia do 
życia komisji sj o łecznych do walili 
z d rożyzną które powsf ć mają ra  
c łym o bszarze  Rzeczyp ; ,po t e :. 
\Vojetvodowie otrzymali polecenie 
aby na terenie sw ych w ojew ódz  w  
akrję  tę zorganizowali. W Warsz - 
w*e akr ję  przep  owad.ta k i ę a r  • 
rządu Bc-czkowicz. Kt ry w t^łn 
celu na pot iediin ek 3 w : \e - n  a 
z u os i p rzedstaw  cieli rządu s to ­
w arzyszeń  spółdzielczych oiaz o r ­
ganizacji społecznych .

Opieka p in s f m a  nad m -
fljiu i mmm wjesnemi

{T eieersm  ..G azety Lw ow skie;' !.
VVaifeza#3. 31 Sierpniu.

Min. Rrrcy  i Opieki s; o eern j 
w ojskowości i ::ka>.bu wytLJy s : . -  
eg ro rpo rząd  eń normu ącycti I 

0'ekę  p ań s tw o w ą  n;.d inwaiid. ni 
i s ierotami wojen m in  po poległych 
lub za ta r tych  w czasie wybity.

E n u j n j i  i l t a s T s Iu s t .
Program polityczny Litwy. — Opóv 
w sprawie Kłajpedy. -  „Wilno do­
tąd jeszcze nie jest oswobodzone.

11dcgra in  ..O azety  L w ow skiej '.)
Kowno. 31. s ie rn n ia .

Na łtw arciu  kowieńskiej wyisttł- 
wy rohriczei prezydent ntiuNtrów 
Galwanai.fikas w yglo lił  wielką nm- 
■ąę polityczną, która  w skróceniu 
brzmi jak następuje: Dla utrwalenia 
.ile,podległości L itwy należy posta­
rać się o dobry apara t  adnijni.str.t- 
cy.iny, dabrze uzbrojoną .armie i 
harmonię poljtycamą. Co się tyczy 
kwcstji nmic.tszości na.OfJowwcii ::a 
Litwie, to j/owinne o:ic otrzymać 
t:'"Awa saiuo-rządowe, które .wdn.ik 
nic ritogą kolidować z intcrc-ami 
naństwa. W  stosunkach z limem: 
panstwami Litwa b e d ó e  zawsze pw- 
pi':rafa te pańi.fwa. które b ęd ą  dn- 
żyć do utrzj mania apteo.;;!. L ita ,u 
jest zainteresowana w ten:, a-by i- 
dca L g i  narodów wesz ja w życie- 
l ib ra  wa k!a;<pcćiy, <wf rzectzywóńo- 
sci jest j.tS .rozwiązana, port kiaj- 
pedzki znajduje się Taktycznie w rę ­
ku lite.w ,kun. lecz z uiektóremi waż- 
itemi' państwami Lftwa nie doszia 
jeszcze c'.o porozumienia w sprav it  
Kłajpedy. W obec tego Litwa ipu-

ką dolę Pokfków w  n.cwoii roscL 
skioj w r. 1812, znajd.jemj, w książ­
ce Mościckiego kilka nic/.wykie zaj­
mujących szkiców do historii rojeń 
i patriotycznych zamierzeń młodzie­
ży wileńsKiej. Na plastycznie pocl- 
tizalowaneui ile >\ yst«pu.ią śjniwetki 
udodech męczeimików idei ob4k Li­
sich postaci, jttk sena-ror Nowo-ńi- 
ców i rektor. Pelikan. Z w iasn tza  do 
eSiaraktc-ry.styki tego osiatniego d o ­
rzucił atrtor sporo rysów w p r o s t  od­
rażających. Memoriały wiieńskicgc 
przewodnika młodzieży o prme.m- 
rach-kolegach o- ich iijałojańmśc; 
względem zaborczego rządu -przejąć 
muszą głębokim w strętem  i dow o­
dzą zaiazcm, do jakiego stopnia u- 
podlenia dojść może człow joi Jhi 
orderu i marnej kariery.

Svnyw.iycz.Tiy Sbray.ck p. t. ..Gu- 
warjtcl *tśSo-.vaclcicgi..\\ a ‘był nur* 
poc-ta lózet Massalski. uzuj'cfn»a teit 
wielce 'interesujący zbiorek. P rz e ­
czy ta  go — jak jtiż wznia-mstiiwa-' 
liśmy — wiciu. .przcczA ia z otesłatr- 
liącetn zajęcicni.
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winna się bronić przeciw projektom, 
które państwa te przedstawiają 
Łatwa uczyni wszystko, aby obronić 
się od zamachu na jej niepodleg­
łość. W-resŁoie zaznacza Gahva- 
naassjcas.: naieży pamiętać o tein, że 
stolica Litwy Wilno dotąd nie jest 
jeszcze oswobodzona. P rasa  litew­
ska  uanpeirńa tę mowę tom; żc jest 
ona forma lnom odrzuceniem franca- 
skfego projektu statutu Kłajpedy. Li­
stę? w sprawie mniejszości narodo­
wych został w y w o łan y  faktem, że 
na terenie Ljgi narodów rozważana 
jersrt obecnie spraw a mniejszości na­
rodowych.

Mm v Rosji m. przed zaiłeii
Niszczycielskie skutki budżetowych oszczędności. — Interesu- 
jąca krytyka Łunaczarskiego. —  f^osja pogrąży się znowu

w odmętach ciemnoty.

(T elegram  w łasn y  „G azety L w o w sL * ).

Z SDWiecfeiEi Ukrainy.
Wykrycie organizacji powstańczej 

na Pcłtaw czyżnie. 
(korespondencja własna „Gazety Ew.sŁ 

Łu,;k, w sierpniu.
W  d ru gm  iyg<jdniu sierp,.i: 

wykryto w Poł awie tajną organ - 
zację Ukraińców. Orgaairacja funk- 
cjor.owa a bardzo spraw nie a miału 
na celu w yw ołanie ogólnego, prze 
ciw b olszew ick iego  powstania. Or­
ganizacja ta była rozszerzona lak; e 
w  in ejscow ych oddziałach czer­
wonej armji.

W «.wią?ku z tein przepro ra ­
dzono w fo łta w ie  liczne areszto­
wania wybitnych Ukraińców a o- 
prócz lego zw olniono licznych ko­
mendantów poszczególnych oddzir- 
łów  bolszew ickiej armji, zarzucając 
im m ilczące tolerow anie i n ieprzt- 
ciwdziałanie przeciw państw ow em i 
tajnemu ruchowi.

Mieści z Niemiec.
O zaniechanie biernego oporu. 
Zarządzeniu walutowe. — Represje 
wqtbec spekulantów. — Ofiary za ­

trucia mięsem,
(Telegram  „G azety L w ow skiej* .)

Berlin, 31. sierpnia.
W czora j odbyło się iposicdzenie 

Iyady ministrów, na którcm om aw ia­
no sp raw ę stopniowego zaniechania 
biernego oporu na terenie okupowa­
nym, oraz kwcstję ewentualnego po­
wrotu do Niemiec b. następcy  tronu.

Dziś opublikowano rozporządze­
nie w ykonaw cze do dekretu p rezy­
denta Rzeszy w  sprawie oddaw unia 
wahit i dewiz zagranicznych.

Policja dokonała wczoraj rewizji 
n łkanych  handlarzy w alutow ych w 
Berlinie. Aresztowano 692 osoby, z 
k tórych 87 za trzym ano w  areszcie. 
Skonfiskowano znaczna ilość dewiz.

Po spożyciu mięsa końskiego w  
miejscowości Linde zachorow ało  na 
h%;s ymmisty przeszło 50 osób. 
Kilka wparło.

Z kongresu metapsychicznego-
(T elegram  „G azety L w ow skiej*).

W arszawa, 31 sierpnia.
Kongres me apsychiczny trwa 

w dalszym ciągu, przynosząc wiele 
materjału, nad którym wywiązuje 
się bardzo intenzywna dyskusja 
Wczoraj był dzień angielski, t. zn 
że releraty w ygłoszon o  w  języku 
angielskim , a przew odn ezył kon­
gresow i prof. Mitrphy. Najważniej­
szy twł referat o obecnym  stanic 
fo tog ilfji psych icznej. Na zakoń­
czenie przem aw iał prof Alwaty z 
U osali o psychologji i fizjologji 
transy. D ziś w yg łoszon e będą re 
feraly w języku niemieckim, jutrzej­
szy zaś dzień spędzą członkow ie  
kongresu na w ycieczkach w oko  
lice Warszawy.

Pogranicze pol.-sow.
29. sierpnia.

(E). W  związku z powziętym o- 
statnio przez rząd sow. planem <>- 
siagniecia „równowagi budżetowej *, 
sow. komisja budżetowa dokonała 
radykalnych skreśleń w  budżecG 
komisarjatu oświaty, w myśl planu 
bowiem „każdy resort, nic w y łą ­
czając i szkolncgo4 musi przejść na 
„samoopłacalność". W praktyce  w y ­
razi się to w  ten sposób, żc więk­
szość istniejących szkół ludowych 
zostanie zamknięta i to już w naj­
bliższej przyszłości.

P e rsp ek ty w a  ta  w yw oła ła  ogól­
ne oburzenie. W spomniany plan 
w yw oła ł ponadto k ry ty k ę  ludowego 
komisarza oświaty, Łunaczarskiego. 
W  przedłożonem przezeń specjal- 
ncin sprawozdaniu Łunaczarskij 
stwierdza, iż w obec skreślenia k re ­
dytów  państw ow ych już począwszy 
od 1. września w  obwodzie Uralu 
zam yka  się 00% w szystkich szkół, 
na Kaukazie ten los czeka połowę 
szkół, w  Rosji centralnej ma zniknąć 
37% sieci szKolnej, w  północno-za­
chodniej Rosji — czw arta  część it-J. 
P rz y  obecnych stosunkach w  Rosji 
— motywuje Łunaczarskij swe w y ­
wody — większość dzieci w  wieku 
szkolnym dotychczas pozostaw ała

bez wszelkiej wiedzy i naw et po­
czątkowego wykształcenia , nasza 
najnowsza „polityka redukcji budże­
tu szkolnego jest w prost zabójcza i 
bezprzykładną dla całej naszej p r z y ­
szłości rewolucyjnej". Równocześnie 
podkreślił Łunaczarskij całą bez­
podstawność przypuszczenia, że u- 
trzym ywaniem  szkół zaopiekują się 
lokalne organizacje i związki. W  naj­
lepszym w ypadku — stwierdził lu­
dowy komisarz oświaty  — z lokal­
nych środków uda się zachować 
jedną piątą część skazanych  na za ­
gładę szkół państwowych.

„Sow narkom " po rozważeniu le­
go sprawozdania, zgodził się na pe­
wną podwyżkę budżetu do 30%, lecz 
jedynie dla miejscowości, k tóre  w 
ciągu ostatnich dwóch lat dotknęła 
klęska głodowa (przeważnie rejon 
nadwołżański) a odnośnie do w ięk­
szości innych obszarów  (głównie 
kresowych) zatwierdzono skreśle­
nie kredytów i co za tem idzie: 
zamknięcie większości szkół ludo­
wych. 1

Zanosi się więc na to, żc osz­
czędnościowy rozpęd rządu sow. 
doprowadzi do zabicia oświały 
szkolnej, pogrążając ludność Rosji 
sow. w  dalsze odm ęty  ciemnoty.

O szcztM c i budżetowe.
s Lwów, 31. sierpnia.

Dr. Alfred Gałuszka, wiceprezes 
lwowskiego Tow. ckon. napisał 
bardzo cięta, i pożyteczną broszurę 

|  pt.: „Uwagi o programie oszczędno- 
j ści w  w ydatkach  państwowych ‘. 

Szczery  sąd  iego o niedołężnej i 
dyletanckiej administracji publicznej 
z p ierw szych lat istnienia Rzpitej, 
podzielali w szyscy  ludzie myślący 
w  Małopolscc i podnosili zarzuty, 
tc niejednokrotnie publicznie. K ry­
tyka  jednak szczegółowa budżetu 
polskiego w  porównaniu z budżeta­
mi innych państw  europejskich poja­
wia się bodaj po raz pierwszy. K o­
misarz oszczędnościowy uczyniłby 
dobrze, czytając  bardzo uważnie 
poszczególne ustępy b roszury  •— 
w szczególności to, co autor pisze
0 wyjątkowem  uposażeniu nauczy­
cieli szkół ludowych, wzgf. jak dziś 
mówią powszechnych bez odróżnie­
nia rozmaitego stopnia w ym agań  od 
nauczyciela np. w  Poznańskicm a 
w Pińszczyżme, tudzież oficerów i 
urzędników wojskowych. Słusznie 
autor k ry tyku je  zarówno przesadną 
ilość oficerów wyższych stopni, jak
1 wyznaczanie płac nic wedle ra ig i .  
ale wedle spełnianych funkcji. W y ­
górowaną ilość oficerów i urzędni­
ków policji państwowej, p rzedw cze­
sne pensjonowanic zawodowych ofi­
cerów. którzy mogliby jeszcze do­
skonale służyć państwu, a obecnie 
otrzymują lichą em eryturę , zm usza­
jącą ich do szukania zajęć nic za 
\\:-ze dla nich odpowiednich, funkcjo 
ich zaś przydziela się nowemu n a ­
rybkowi.

Mamy 1CI.2% oficerów i ur/ęd-, 
in-ków w stosunku do podoficerów i 
żołnierzy, podczas gdy w innych 
państwach stosunek ten wynosi o* 
kolo 5% .  Oficerów od majora w  gó­
rę jest o wiele więcej niż potrzeba, 
młodsi skupieni są w  biurach woj­

skowych, a w  kompaniach czy -ba­
teriach jest ich zamało" Koni mamy 
w  stosunku d o  ogólnego sianu, ąrmjj_, 
30%, -podczas s d y  w  innych p a ń T' v 
stw ach  stosunek ten wynosi zale­
dwie 17%, ą koszt w yżyw ienia  ich 
dochodzi do ćwierć biliona marek, J 
tj. prawie tyle, co koszt w yżyw ienia  i 
całej armji bez oficerów. U trzym a­
nie żandarmerii potowej podczas po­
koju jest zbyteczne, tak samo konne 
muzyki na koniach siwych, a więc 
w  razie wojny nieodpowiednich. 
Szkoda, że autor nic zadał sobie tru­
du porównania wszystkich -pozycyj 
budżetowych, np. dotyczących rol­
nictwa, handlu i przemysłu z oduoś- 
nemi pozycjami budżetów  zagran icz­
nych. Byłby tu znalazł w  dziedzinie 
osławionych kredytów  udzielanych 
najzasobniejszym w arstw om  nasze­
go społeczeństwa #5\vnicż wicie po­
la do krytyki.

Słuszne są  rów nież w y ra z y  #u- 
ziumia dla Ministra Michalskiego. 
Niestety w swoim czasie wc L w o­
wie nic udzielono mu należnego po­
parcia. a naw et w ystępow ano prze­
ciw' niemu publicznie. Nie podobna 
wegók- za wiele żądać od Ministrów 
zbyt krótko pełniących funkcjć. nic 
znając -przygotowanych przez nich, 
a tylko nieukończonycli z powodu 
ustąpienia z urzędu prac. Ataki r.a 
i). Ministra Grabskiego, jednego z 
najwybitniejszych h.dzi. jakich ma 
Rolska, szkodzą ogólnemu wrażeniu 
broszury. Nawet „ C z a s ’ w yraża  się 
obecnie o nim z pełnym respektem, 
a wszak autor zbliżony jest przeko­
naniami do tego pisma. Prof. Caro.

O a n u tM n tg a  homponileiita
M p o h k o  n ifm itc k ic tjo  po szu ku je  
Spó łka  4kc  „W O L B R O M " F abryka  
W yrobów  G u m b w ych  «• W olbrom ia  
(K ongresów ka). do W yd zia łu  Z a k u -  
jm u' i S p rze d a ży .  — Obzna.imitt- 
n ym  z b ra n żą  g u m o w ą  jir sy s tu g u jc  
p ierw szeństw o . — M ieszka n ie  :.a- 
p e w n ie n *

Aobowanic frantusko-niE- 
miecfeiE.

(Telefonem  od stsszego korespondenta.)
W arszawa, 1. września.

(J). W Berlinie o trzym ano wia­
domość, jakoby między rządem nie­
mieckim i francuskim został nawią­
zany  nieoficjalny kontakt. P e r t r a k ­
tacje toczyć się mają na terenie -jed­
nego z państw  neutralnych.

Kroaiiia  teiearaficzna,
— kró' serbski przyjął w V ełdes na 

audiencji p rzew ód cę słow iańskiej pariji 
klerykalne, ks. K croszeca. k tó iy  rxt czu- 
sa  u c ię c i*  N adicza stara się  zb iiżyć  do 
stronińcTwu rządow ego.

— W m .a isterstw ie  spcaw  zagr. ou- 
b yla  sit, wczoraj konferencja przy u- 
tlzlaie M ussulim ego. dr. B en esza  i post a 
iugostow iań slaogo  w spraw ie pożyczki 
dla W ęgier. B en esz  wyjechał* w czoraj 
w ieczorem  do G en ew y.

- -  W ładze francuskie p o czy n iły  n ie­
zbędne zarządzenia w sprav/ic eksp loa­
tacji niem ieckich lasów  rządów ych w o- 
Icotiey T rew iru. O becnie pracuje' iitó tam  
500 w tcsk iełi robotników i 40 leśników  
franeusk eh

—  Abdu’ Kcrim, przew ódea pow stań­
ców  liiarokkańskich, zaprotestow ał przed 
rządwti A n g o iy  przeciw' używajiiu przez  
w cisk a  hiszpańskie gazów  trujących i 
pt-eisków w yp ełn ion ych  trującym i g t-.  
zaini.

—  K onwencja handlow a francusku- 
czesk a  w ejdzie w  życie  dnia 1 w rześn ia  
bież. i .

— W  HadzCj ro zp oczęły  się  uroczy­
stości jub ileuszow e 25-lccia w stąpienia  
na tron królow ej W ilhelm iny.

— Am basador francuski przy M ą t \-  
kanie Jonnart opuszcza sw e  stanow isko. 
N astępca jego  dotąd nie zosta ł zam ia- 
iicw any.

—  Do Rygi p rzy b y ło  kilku członków  
angielskiej misji handlowej, w ystanej 
przez angielsk ie T o w a rzy stw o  Bega.-, 
reprezentujące o k o ło  S0 ii-r.m angielskimi 
dia w yrobu m aszyn  i narzędzi

—  S to w a rzy szen ie  uczestn ików  wą.i- 
ny św ia tow ej w  A m eryce uchw aliło 2?5 
głosam i p rzeciw  13 rezolucję, w zy w a ją ­
cą do ograniczen ia budow y wojennej 
floty  napow ietrznej.

—  W  spraw ie aresztow an ia  funkcjo­
nariuszy w zględnie człon k ów  tajnych t.d 
dzia łów  zbrojnych na W ęgrzech  podo­
ić ..Az że aresztow an ych  jest oko­
ło 2t) osób. O bw inione są  one o m. że  
od tygodnia o d b y w a ły  werbunek do 
tajnych w ojsk ow ych  formacji. P odczas  
przesłuchiw ania nu policji, podali aresz­
tow ani, że chcieli s tw o rzy ć  tajne for- 
piacie, ktore_ po osw obodzeniu  byłych  
terytor iów  w ęgiersk ich objęłyby  tym ­
cza so w ą  adm inistrację.

— W czoraj szala ła  nad FrancUt nie­
z w y k le  silna burza. Jeden z parow ców  
iraclitow ych w z y w a ł radiotelegraficznie  
natychm iastow ej pom ocy. O kręt; an­
gielsk ie. które p osp ieszy ły  mu z pom o­
cą. nie zdotały odszukać parow ca

—o-

Z M u r s u  lotów bEzsilui- 
h o w y e f t .

(TeieBfani „G azety  L w ow skiej*.)
Nowy Targ, 31 sierpnia 

Wctoraj’ o  god i. 15 nastąpiło  
otwarcie P ierw szego polsk iego kon­
kursu lotów  bezsilnikow ych. O- 
twarcia dokenał komisarz konkur­
su mjr. inż. Pietraszek, któr/  w y- 

tiaczył na kierownika startu por. 
Karpińskiego i chronom etfeżystę  
oor. W awrzyniaka. Na przewodni­
czącego sądu został zaproszony  
pułk. O ssow sk i. Po przedstaw ieniu  
uczestników  konkursu sąd ow i, 7 
sam olotów  stanęło na iinji startu, 
gotowych do wzlotu. Z pow odu  
ednak zbyt słaoego  wiatru, lot 

konkursowy nie od b y ł się. D oko­
nane. jednak zostały próby w zlo­
tów. Student B..rtel na sam olocie  
sekcji lotniczej studentów Pol tech­
niki w arszaw skiej, przy bardzc 
łabym  wietrze, w zlatał 7  razy 5 

utrzymywał s ię  w pow ietrzu, 381



I
„GA2FTA LW O W SK A '’ z cłma 2. w rześnia 1923. 3

Wieici z Wołynia.
Nowa polska placówYa.

(K oresp ondrnaa ..G azety I.,',vo\» sk.iej“),

sekund. N ajo łm szy  łot bez lądo­
wania trwał 96 seic N ie ob s>l. 
się  bez m a'ych wypadków. O i 
kap, W iedeń rozbił swój satnoio  
i z pow odu uszkodzeń cielesnych  
w ycofał się  z konkursu. Por. Kut- 
kow ski rozbił w  czasie próby je­
den z saraolo ów  dostarczony prze 
fabrykę Plagę Lack ew icz z Lubli­
na. Na otwarcie konkursu prz d 1 
z W arszawy p- Czapski, s z t f  de 
parlamentu ruchu w  M n islerslw ie  
kolei żelaznych, zaś z Aerclloydu  
podpułk  G rzędzielski. Konkurs od­
w iedziło  grono o ficeiów  sztabu 
generalnego z pułk. Vauiy. 

--------------o------------->

’ Sypadk! kolejowe pod 
Tsrnopoiem.

W ykolejenie się pociągu tow arow e­
go. — Zgrozą przejmująca śmierć 

podróżnego, 
(Korespondencja własna ..Oazety L 'w ‘L 

Tarnopol, 31. sierpnia.
Dzień 28. sierpnia br. zapisał sic 

w okolicy Tarnopola jako fatalny dla 
kolei. Podczas przetaczania  pociągu 
towarowego Nr. 287 na stacji Jezior­
na. Wie zauważył personal p rzeto­
kowy. że pod kołem jednego z w a ­
gonów znajdował się t. zw. t rze­
wik, służący do w strzym yw ania  bie­
gu wagonu. Trzew ik  posuwał sic 
więc wraz  z pociągiem, co spow o­
dowało, żc odnośny wagon na zw ro­
tnicy w yskoczy ł z szvn, a za nim 
wykoleiło sic ośm wagonów, z k tó­
rych kilka sic wywróciło . Na szczę­
ście były to w agony próżne, które 
jednak odniosły mniej lub więcej 
znaczne uszkodzenia. S łużba kolejo­
w a w y sz ła  bez szwanku. W y padek  
ten spowodował spóźnienie pociągu 
pospiesznego do Lwowa o przeszło 
1 godziny.

Tegoż samego dnia w  pociągu o- 
sobowynr Nr. 217, zdążającym  z 
'J arnopola do Podw ołoczysk, tuż za 
staoju Borki Wielkie, jeden z podtó- 
żnycii, 2 1 - ! 'S i  włościanin Kołodiuk 
z Rosoehowaćca, wychylił sie zby t­
nio z okna wagonu, nie z v  ażając na 
przestrogi konduktora.

P rz y  wjeżdzic pociągu na most 
uderzył Kołodiuk tak  silnie głową o 
poręcz mostu, że z roztrzaskaną  gło­
w ą padł m a r tw y  w stecz  wagonu, 
przepełnionego podróżnymi. Na s ta ­
cji w  M aksym ów cc odczepiono w a ­
gon i pozostawiono go tam  w raz  ze 
zwłokami nieszczęśliwej ofiary w ł a ­
snej nieostrożności.

—■ — o -  ■—<

Z kraju.
(Egzotyczni goście).

Żółkiew, w  sierpniu.
Pgzotyczni goście nawiedzili nie­

d a w n o  nasze miasto. Mianowicie b a ­
wił tu d aw ny  Żółkiew iauin. p. Elex 
Zobel z Brooklynu Pam iętając o r o ­
dzinnym mieście, pozostawił w  niem 
dary  doraźne, zapisy i fundacje na 
cele przeważnie  humanitarne j reli­
gijne. z głównem uwzględnieniem 
-woich w spółw yznaw ców , dła k tó­
rych fundował P rzy tu łek  dla chorych 
i Dom starców. O bdarzy ł też 0 -  
chronkc sierót żyd., zostawił pokaże 
ną sumc na adaptacje  historycznej 
synagogi i t d- Równocześnie jedna­
kowoż złożył znaczne datki na  od­
budowę „Sokoła’4, na  T. O. M. z  za ­
strzeżeniem ttżycia na  cclc miejsco­
we i młodzieży i t. d.

P iękny  ten odruch miłości rodżi- 
,1ego m iasta  przejął ca łą  Żółkiew 
łatwo zrozumiała wdzięcznością.

Arivąn t  seouentts!  Polonia am e­
rykańska powinnaby sobie wziąć 
przykład z tej szczytnej ofiarności i 
ofiarnością swoi nstrzedz od zniszcze­
nia nasze zabytki historyczne, a

h o r o c h ó w , 29 s ierpn ia .
Tut. t>. ófdzielnia nauczycielska  

„Jut zenka“ zakupiła od p. Liders 
Aeim arsa plar budow a y, poło­

żona w  środku m iasta u zbiegu  
ul. M ickiew icza i 3 go Maja, na 
rtJrym ma stanąć dom, nowa pol­
ska p laców ki, m ieszczą  a s; lę 
teatralną, czytelnię, bibljotekę, po­
doje gościnne sklepy i t. d.

Ten zamiar nie podobał się 
uf. -żydom i dlatego w nieśli zaża-

nadto przyjść z pomocą hum anitar­
nym stowarzyszeniom.

Skarb  Państw a, obciążony n ad ­
miernie wydatkam i, a społeczeństwo 
— zniszczone w ypadkam i w ojenny­
mi, nie mogąc sobie pozwolić na o- 
gromne wydatki, musi nolens volens 
p rzypa tryw ać  się niszczeniu przez 
erozje czasu tak  drogich każdemu 
sereu pamiątek i być  świadoniein 
swej żenującej bezradności w  niesie­
niu pomocy przez los w ydziedziczo­
nych. E. H.

Frojetnislawy o prer.y w 
dniach świątecznych.

L w ó w , 1 w rześnia.
Dnia 29 sierpnia odbyła się w  

Izbie nandlow fj i przem ysłowej 
k nierencja p d przewodnictw em 
f  B oIes’aw a Lew ickiego, na k órej 
om awiany był ostat v p o ekt usia- 
w y o  pracy w  dniach św iątecznych. 
Po zreferowaniu projektu i prze­
prow adzeniu analogji z d tychcza- 
sow ym i projektami przez st. ref. 
Izby dr W achtla, ro winęla się  
Ożywiona dyskusja. W której yzięli 
udział licznie zebrani reprezen at> 
ci organizacji go-podarczych. W 
szczególności w szyscy  z >od ile o- 
ś iadczyli s ę w  duchu o p iin  prze- 
s anej w sw oim  czasie przez Izbę 
M inisterstwu pracy i opieki sp o łe­
cznej odnośnie do poprzedniego  
projektu us aw y opracow anego v 
tym przedm iocie. 1 tak ankieta w y ­
pow iedziała s ę za redukcją usta­
ły twych dni św iątecz łych z pro­
jektowanych 13 do dni S, radtc 
za skreśleniem  w szelkich p o sia n i-  
wien dotyczących unormowania 
kw cstji dni świątecznych na ob s Ti­
rach, w  których ludność rzym sko­
katolicka nie stanow i w iększości 
W końcu tegoż zgłoszono szereg 
poprawek do poszczególnych ar 
tykułćw , które Izba uw zględni 
przy w ystosow an iu  opinji do mia- 
'odajnych czynników .

Na tej sam j konferencji był 
też om awiana spraw a cwentuainc;

miany obw ieszczenia Magistrali 
miasta Lw ow a z dnia 23 maja 
b. r. o czasie pracy w handlu. Mii- J 
no w icie na ręce prezydjum Izb. 
w p łynęło  p'sm o, w  którun wyra 
żono życzenie, by sk lep yjn iesp o  
iy w cze  były w porze jesienne, i 
zimowej trzymane otw orem  ja! 
dotychczas t. j. od 8  rano do 6 
w ieczorem .

P o przedstaw ieniu spraw y przez 
st. ref. Izby dr. W achtla w szystk  e 
organizacje reprezentowane na kon­
ferencji o sw a d c z y ły  się  z g rd ie, 
że w  interesie ludności i kupiec.w a  
leży by sklepy niespuzyw cze od 
1 w rześnia p ocząw szy , otwieranr 
b yły  o godzinie 9  a zamyka- e o 
7 w ob ec czeg o  nie zachodzi też 
potrzeba p (zed s‘aw iania Mag stra 
tow i w niosków  na zmianę obow ią­
zującego obw ieszczenia,

lenie dc- urzędu w ojew ódzkiego  
w L ic u, tw erdząc, że plac n a le ­
ży d i  miasta wzgl, do żyd ow sk ie­
go kahału. D ccnodzcnia w yk aza ł/ 
bezpodstaw ność zarzutów, w obec  
czego rr.i?.sto nasze dzięki ętlergj, 
nauczycielslw a, doczeka się wkrćt 
ce ładnego gmachu, który będzie 
nietyiko ozdobą miasta ale skupi j w  ob e także kulturalne i tow a- 

j rzyskie życie m:ejscow ych P o lak ów

| lii sprawie zatargu miedzy 
sminą m. Lwowa a jej 

i prącawriham:
Lw ów . 1. września.

Z prezydjum miasta Lwov a in­
formują nas, żc prezydent m iasta  z a ­
znaczy} liiejednokroiiiie i dobitnie 
wobec sług i robotników miejskich, 
że Jest zwolennikiem ubezpieczenia 
na starość każdego pracującego czfo 
wieka.

By jednakże ubezpieczenie to u- 
jąć w należyte formy, zwłaszcza, ze 
wydatki z tego tytułu będą w y m a ­
gać. co i Związek pracowników Gmi 
ny przyznał — sum miliardowych — 
trzeba dłuższego czasu do ujęcia od 
nośnych postanowień w  formy praw 
r.e, oraz obliczeń, zwłaszcza, że u- 
bezpieczeniem tern mają być  objęci 
w szyscy  pracownicy gminni.

P race  przygotowawcze i studia 
prowadzono szereg  miesięcy i o b e ­
cnie pracownicy miej. Zakładów c- 
lektrycznycb. k tó rzy  stanowią p rzy ­
gniatająca. większość pracowników 
gminnych — obrali-.miesiące letnie 
do definitywnego załatwienia tej tak 
ważnej dla Gminy ni. Lwowa, sp ra­
wy.

W  miesiącu lipcu i^sierpniu 1923, 
referent spraw y bawił na urlopie — 
nic Ijylo także kompletu Prezydjum, 
ani posiedzeń Rady miejskiej., którą 
jedynie w  sprawach pilnych f nie- 
cierpiących zwłoki zastępują dele­
gaci Rady m.

Załatwienie tej dla interesów gmi 
uy i pracowników, tak ważnej sp ra ­
wy z pominięciem R ady  miejskiej, 
która czynności swoje rozpocznie 
dopiero w  miesiącu wrześniu br. po­
zbawiłoby jej członków praw a w y ­
powiedzenia się.

Spraw y 4 ici niespuszcza Prezy­
dium miasta z oka i przeprowadzi ją 
w najbliższym czasie, w obec czego 
wszelkie pogróżki zmierzające do 
bezzw tocznego przyjęcia bez zmia­
ny statutu przedłożonego przez 
Związek są co najmniej nieusprawie 
Jliwione zwłaszcza, żc Sejm nie 11- 
chwalił jeszcze us taw y zabezpiecza­
jącej byt pracowniKom państw o­
wym i Prezydjum miasta jest zda­
lna. iż należy w  tej tak ważnej so- 
c ialncj sprawie zastosować sio do 
ocmośnych uchwał Scimu. gdyż 
wszystkie pobory pracowników Gmi 
ny są ściśle :• losowane do poborów 
•rzedSfków i sług państwowych.

NADESŁANE.

LWOBSHI INSTYTUT MDZYCZIty
u l .  6 S o b i e s U i '? g o  4 .  

D y r p l f ^  L E S Ł J  W  J A W O R S K I .
Wpisy codziennie od 11—1 i 3 —6 popoł.
Prof. M a r ja u  D ąbrow sk i  rozpoczyna
lekcjo 3 września.  P rof. R ew  S iro ta  

w  drugiej połowie września.

2 obrad mi tepurofawegi 
trybunału sprawieoilwości.

W ystęp rzecznika Polski, prof. Ro­
stworowskiego.

(Teiegrair, „Gazety Lwowskie!*)
Haga, 31. sierpnia.

Na posiedzeniu mięuzynarodowe- 
go trybunału sprawiedliwości w  Ha­
dze. dnia 27. rozpatryw ano ..prawe 
interpretacji postanowień o o byw a­
telstwie, zaw artych  w traktacie do- 
datkuwym, jtodpisanym przez P o l­
skę. Rnmunję, Czechosłowację i Ju ­
gosławie i m ocarstw a sojusznicze. 
Spraw a obyw ate ls tw a polskiego zo­
sta ła  p rzekązaną trybunałowi Ligi 
Narodów do w ydania  ouinji dorad­
czej. O wejściu spraw y na porządek 
dzienny sesji trybunału zawiadomio­
no zgodnie z regulaminem w sz y s t ­
kich członków' Ligi, a ponadto p re ­
zes trybunału  zawiadomił również 
S tany  Zjednoczone i Niemcy. Rząd 
polski zażądał przesłuchania polskie­
go rzecznika. Na posiedzeniu 27. b. 
ni. rzecznik polski prof. R ostw orow ­
ski. uzasadniając w 3-godzinnem 
przemówieniu polska tezę. zanalizo­
wał klauzulę art. 12. traktatu  o mniej­
szościach oddającą postanowienia o 
ochronie mniejszości narodowych 
pod opiekę Ligi Nar. Zestawiwszy 
postanowienia trak ta tu  o mniejszo 
ściach, obowiązującego Rumuni? i 
traktatu , obowiązującego Armenie o- 
raz konwencję polsko-niemiecką o 
Śląsku Górnym, prof. Rostworowski 
w ykazał, iż zarówno wielkie m o c a r ­
stwa w  okresie zawierania traktatu, 
iakoteż Liga Narodów, która  w spó ł­
działała przy  konwencji gómoślą- 
sGej, w yodrębniły  przepisy o oby ­
watelstwie z kompleksu sp raw  mniej­
szości. Następnie uwydatnił, że 
Niemcy, k tó rzy  ubiegają się o o b y ­
wate ls tw o z mocy art. A . s? dopiero 
kandydatam i na członków j i » :cjsxó- 
ci i nie mogą korzys tać  z g\varaVcji, 
które  dotyczą mniejszości, w chodzą­
cych organicznie w' skład Bobki. 
Stwierdziwszy, że uzyskanie o byw a­
telstwa musi być uw arunkow ane za ­
miarem pozostania na cale życie w 
kraju, wyjasml, że masy niemieckie, 
nasyłane z Rrus. me mogą być u w a ­
żane za  moralnie związane z Polską. 
W  końcu rzecznik Polski sk ry ty k o ­
w ał redakcję pytań, postawionych 
trybunałowi, w yraża iac  przekonanie, 
że pierwotna redakcja  obejmował? 
szerzej zagadnienia, dając trybunało ­
wi możność dunia 'ayczcrpm ącej od­
powiedzi.

Termin orzeczenia trybunału  nie 
da sie określić. T rybunał nie w ydał 
jeszcze swojej opinii w  sprawie kolo­
nistów niemieckich %>'■ Polsce, która 
to sp raw a by ła  przedmiotem obrad 
tryhunału  w  dniu 2. s ierpnia 

  o--------

Oiogsinienfa w bezpośredniej 
podróż? miedz; M arzsztem  a 
M e m  przez M e-Katcw ice .
(Telefonem od naszego korespondenta).

Katowice, 1 w  ześn  a.
Tutejsza Dyrekcja kolei państ­

w ow ych w ydała zarządzenia zm ie­
rzające do udogodnienia podróży 
bezpośrednim i pociągam i pospie* 
sznym i m iędzy Bukaresztem  a Ber­
linem przez L w ów — K atowice. Po- 
drożni jadący w  kleru ku do Ber- 
lina mają w  K atowicach, gd zie  po­
stój trwa 2b  minut, pierw szeństw o  
przed innymi podróżnymi zarów ne  
w nabywaniu b iletów  dalszej .azdy, 
;ak i w  dalszej odpraw ie b aga łu , 
przyczem przeprow adzenie p ostę­
pow ania celnego przekazuje gtę 
polskiem u urzędow i celnem u w  
Bytomiu. W  kierunku odwrotnyn.
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j. z N iem iec daj i się  podróżuj m 
M opa Trony m zazwyczaj w  bilet., 
at  do M słow ie  ~  z pow oda krót- 
k o ś .i postoju (amże m ożność ku- 
pien a biletów  dalszej ja^dy w p o ­
ciągu. a bagaż pcz staje na per - 
nie w M ysłowicach, g d : e  bezzw l - 
cxni« następuje dalsze jego odrr - 
w ianie i zal dow anie t o tegoż s - 
m ego pociągu w kieru .ku d > M i 
łopoisk i, O ile zaś w  Niem czeć 
odprawiono bagaż ty lko  tlo Katc 
wic, to za ła tu ia  się  tutaj dal: z 
odprawianie tak rychło, i e  b i g o  
o . chódL  dal j bezw arunkow o t,p  
samym poc ągietn.

Zarządzę la t: n iew ątp liw ie za- 
io w o lą  podróżnych i usu ą obaw., 
objawiane zazwyczaj podczas, p:z • 
jardu prret Gó^ny Ś ą k, co  d- 
dalszej b r ,p ośred n ie jazdy.

S P O R T .

RLM UNJA—POLSKA,
D ziś rano o  godz. 7 przyb y ła  z C ze- 

ch o sł» * a c ji reprezentacja iootballou a . /. 
Rumunie złożona z 21 osób. z prezesem  
RunruńalUugo Związku Piłki Nożnej p. 
M ario G ebanerem  na cze le . W w y c ie c z ­
c e  w z ię ło  udział dw u dziennikarzy, red. 
„ S p o r te le f  (Ż ycie sp ortow e) dr. Ale 
ksander Steiner i dyr Agencji telcgr. 
Rcdcr" i red. „Sporthirek" (W iadom o- 
;ścl S p ortow e) dr. W ilhelm  Eros. P rzy-  
ikro nam bardzo, że  m usim y napiętnow ać  
iL w ow ski Z w iązek  O kręgow y Piłki No­
żnej. Na dw orcu  kolejow ym  nie jaw ił 
się  ani jeden reprezentant Związku. Nie 
odb yło  się zupełnie pow itan ie gości. 
G dyby nie przypadkow a obecność kilku 
sp ortow ców , którzy te lefon iczn ie  zaw ia­
domili p T . Kuchara o przyjeżdzie  go­
ści, Rumuni byliby siedzieli na dw orcu  
niew iadom o do której godziny. Pakt po­
w y ż sz y  nie m ożna n azw ać inaczej jak 
skandalem .

R eprezentacja rum uńska w ystąp i w  
następującym  sk ład zie: Ritter, Bartha— 
dr. Hirscb. L eitner—T óth Betki—Jakobi 
Tanzer— Stróck II -  Guga— M atek— Szi- 
lagyi. R ezerw ow i: Strók I. Kożovich.
Bonckrcat. W sz y sc y  g racze  są  z S ie ­
dmiogrodu.

S ędzia  p. Koppehell z  Berlina p rzyb y ł 
w czoraj w ieczorem  i zam ieszkał w  ho­
telu „Imperial". Rumuni m ieszkają w  ho- 
ic-|u ,Kraków sicim".

X teatrów lwowskich.
Repertuar Teatru W lełk ttłn -

Sobota , I bm . ,,H iszpańska Mucha''
N iedziela . 2 bm. „M adam e P om pi- 

dour".
Mrnertuar Teatru M alago (O ró d ee^ L

Sobota, t hm .: „M usisz b y ć  m oją“ .
N iedziela, 2 bm. „M usisz b y ć  moją-*.

Od WydawnictwoT
D jlsta . bardzo dotkliwa i pized  

paru jeszcze dniami nie przew.dy- 
wana podw yżka ceny papieru dru­
kow ego i kosz ićw  diuku, tudzież 
gw ałtow ne podrożenie  w  ostatnie 
dniach c a b g o  sze egu innych ariy 
kułów, niezbędnych i. la druku pa 
zety, zmuszają nas do dalszego pod 
niesienta ceny pojedynczego egzem  
plarza ■ prenumeraty.

P ocząw szy  od

3 września 1923 r
kosztuje 1 egzem plarz .GAZETY

V G W S K J E J “

4000 Harek
Prenumerata m iesięczna po- 

fltąw szy od 3 w rześnia w y n o s i: 
bez dostaw y 9 9 . 0 0 0  NI .
z dostaw ą lub prze­

sy łką  p o ed o w ą  1 1 0 . 0 0 9  *
za  granicą 1 3 0 . 0 9 0  „

W szystkich P. T. Prenumera­
torów, którzy uiścili prenum ratę 
za m iesiąc w rzesień w  boty hcza- 
•ow ej w jso k e śc i prosim y o bez­
zwłoczną dopłatę rerz y  przypada­
jącej kwoty

Wydaumict wo 
„Gazety Lwowskiej6,

Kronika.
W y ższe  gimnazjum m atem .-przyro­

dnicze (język lac. i franc. nadobow . z 
praw em  publ C. B rilcków ny, ul. Sakra- 
m entek, -52, przyjmuje w p isy  dodatkow e  
do klas IV, V. i VI. codziennie od 11— 12 
i od 3—4. Egzam ina w stęp ne  i popraw ­
cze odbędą się dnia 3 i 4 w rześn ia. 6614

Sobota 1 w rześn ia: Rz. kat.: Idziegs.
— Gr. k a t . Andrcia. — S lo w .: D zierzy- 
sław a.

Niedziela 2 w rześn ia: Rz. kat.: 15 po 
>). Ś w  — Gr. kat.: 14 po Szosz . św . I).
— S lo w : C zciboga.

Funkcje M arszałka Sejm u obejmuje 
w zastęp stw ie  na czas w yjazdu p. Ra­
taja do K rynicy, W icem arszałek  M o;a- 
jzew sk i. k tóry  dzisiaj lub jutro wraca  
:e Stryja do W arszaw y.

A m eryk ańscy  m arynarze u Prentje-
a. A m erykański admirał Filip Andrews- 

■v to w a rzy stw ie  kom andora .1. W . Kle-: 
manna. por. H. O. E. Huntera i per. P. 
:J. P cve)ia . prow adzeni przez admirała 
B orow sk iego  złoży li w izy tę  P rezyd en -  
f w i R ady Min. W itosow i.

Skracanie urlopów w yp o czy n k o w y ch  
pracownikom  kolejow ym , Z kół praco­
w ników  kolejow ych  dochodzą nas żale  
7, powodu skrócenia w tym  roku urlo­
pów w y p oczyn k ow ych , o  czeni doniosła  
w sw oim  cza sie  „G azeta L w ow ska" . 
Zarządzenie to dotknęło w y łączn ic  tej 
iednej kategc-rji funkcjonariuszy pań­
stw o w y ch . W  przekonaniu, że Zarząd  
k o le jo w i’ cofnie to szerok ie rzesze  kole­
jarzy w ie lce  k rzy w d zą ce  zarządzenie, 
zw racają ze  ster in teresen tów  uw agę  
na to. że  rych le  przyw rócenie  urlopów  
w  norm alnym  w ym iarze um ożebnjtoby  
niejednemu funkcjonariuszowi w yjazd  
jeszcze w ciągu w rześn ia  do m iejsca ką­
p ielow ego  na sezon III., najtańszy.

W ystaw a  w M uzeum Lubomirskich. 
Z okazji la rg ó w  W schodnich w e  L w i - > 
w ie o tw iera  Zatząd Muzeum Luboń ir- 
ik'ch z  dniem  1 w rześn ia XI. z rzędu  
w y sta w ę  p. t.: P o lska  gospodarcza w  o- 
brązach. W y sta w a , na którą z ło ż y ły  się 
w y łą c z n ie -b o g a te  zbiory B iblioteki P a ­
w likow skich , zaw iera  ryciny  przedsta­
w iające gosp odarcze bogactw u Polski, 
jaketo kopalnie soli. szczegó ln ie  w W ie­
liczce. o łow iu  i srebra, m arm urów, 
b:y-ki żelaza, cukru, tytoniu i teksty liów , 
m łyny i sp ich lerze zb ożow e w reszc ie  
miasta handlow e B erd y czó w , Ki:tv. 
Gdańsk, a w  szczeg ó ln o śc i przed staw ie­
nia kontraktów  i jarm arków w e L w o ­
w ie. Mińsku. Kijowie, K rakowie. P o ­
znaniu i W ilnie.

W o jew ód ztw o  w w alce  z  drożyzna  
w \  dało szereg  zarządzeń , m ających na 
celu położen ie  tam y szalejącej drożv- 
zm e. M iędzy innetni w ojew cklztw o w y ­
dało polecenie M agistratow i i Policji pań 
stw ew tfi, by poszu k iw ały  m agazyny ż y ­
w n ościow e i spckuiuiących na zw yżkr  
cen o d d aw ały  sądom .

P o d w y ższen ie  dodatków  drożyżnia- 
nvch do św ia d czeń  Zakładu P en sym e-
go. R ozporządzeniem  Ministra P ra ce  i 
Opieki S p ołeczn ej z dnia 12. lipca 19'.i 

7. U st. R z ..P . Nr. 72 z o sta ły  ponow nie  
p od w y ższo n e  dodatki drożyżn ian e do  
> ent inw alidzkich , wdow-jch I s ie r o c y -i1 
w yd zia le  u staw ow ym  ubezpieczenia nett- 
sy jn ego  urzędników  pryw atn ych  od ) 
lipca 1923. Ś w ia d czen ia  łączn ie  z d:> 
ciatkiem drożyźn ianym  w yn oszą  zb­
ieżnie od czasu trwania ubezpieczenia i 
iego w y so k o śc i — od minimum 200‘.0(.)f
MKp. do 1,500.00(1 Mkp. m iesięcznie. _
W dziale dobrow olnym  nastąpiło rów - 
nicr. od 1. lipca 192.3 uchw ałą Rady Nad­
zorczej da iszo  p o d w y ższen ie  d o d a ik iw  
drożyźnianyett do w y so k o śc i najmnL-j 
2oofl-krotnej statu tow ej renty.

M łodzież uchodźcza. W' niedziele. 2. 
i 16. w rześn ia  b. r.. odbędą sic  zbiórki 
ukczric na r-ery  sierór uchodźczych , 
w y ch o w y w a n y ch  p 'zez  KomU.-t O b y w a ’ ' 
telski Opieki nad Renat:■)wiłami przy K. 
11. o . Zblórlh te &  asstatnia ruOzRO z d o ­
bycia funduszu ::a utrzym anie t-.-i bez- 
cłr.rr.nc.i d z ia tw y  uchodźcze:. z k .órci 
w iele  s ta rszy ch  już urzerw  ilo z p >wo.

iu aku r-ienlcd^y naitke. U tr /':n -n vę
— dut go dziecku, w Zuk ładzie !;c>szt.;ic 
ok< ło milion suko. m iesięcznie, nie licząc  
przy borów  szkolnych  i o d zieży , '-p ik -- 
c ze ń stw o  lw o w sk ie , które d o iy ch cza s ło ­
ży ło  na te dzieci. ?adecvdt:.‘c w czasie  
zbiórek w Ti); mit:, ofiar ia lu o; cl: i 
Kt.nłych o p rzy sz ło śc i tych sierót. K- nź- 
tet t:rosi bardzo so -a c o  w szystk ich  przy­
jaciół m łod zieży  tichodźczet. a z w ła s z ­
cza  P an ie  Dekcaiłi S t o w a n m c A  Ko­

b iecych  o  zg łaszan ie  sie  po puszki v/_ so ­
botę. 1 w rześn ia , m iędzy godz 5—-• 
w itczcr .rn . w lokalu 1 .  S. L„ ul. Fredry  
liczka .3. I. piętro. .

W ycieczk ę  krajoznaw czą do P ien u  
koleją, saincchodam i i łódkami organi­
zuje Sekcja w y c ieczk o w a  krakow skiegu  
Ogniska naucz, w dniach 8 i 9 w rześnia. 
W yjazd z K rakow a nastąpi dnia 8 w rze­
śnia w ieczorem , pow rót do K rakowa dn.
9 w rześn ia  w ieczorem . K oszta w y c ie c z ­
ki, obejm ujące jazdę koleją, sam ochoda­
mi (75 lam.) i łodziam i w yn oszą  500.000 
mkp. od osob y . Z głoszen ia  osób należą ­
cych do inteligencji um ysłow o  pracują­
cej. przyjm uje w  tormie przysłania
500.000 mkp. na-jpóżniei do 5 w rześnia  
przew odniczący Sekcji w y c ieczk o w ej p 
Jan Szkodziński w K rakowie. Rynett 
G łów ny 29. (Istnych w yjaśnień  udziela 
się każdego dnia m iędzy 5 a 6 popot.

Popularny w ieczór teatralny, stara­
niem T ow . naród. im. S. G o szczy ń sk ie ­
go w e L w ow ie , odbędzie się  w niedzielę
2 w rześn ia  w sali S ok oła , ku uczczetnu  
pamięci po leg łych  bb yw ate łi-żo łn icrzy . 
a na rzecz  odnowuenra pomnika Barda— 
w ieszcza  S ew ery n a  G oszczyńsk iego , or­
ganizatora r. 1830-1. Drużyna am ator­
ska odegra sztukę w sp ó łczesn ą  W itoida  
O strow sk iego  „Raskarzc" (P an  B azy- 
lak).

W szk o le  dram atycznej przy K onser­
watorium . pod kierow nictw em  Er, Erącz 
k tw sk ieg o , rozpoczyna się trzeci rok 
szkolny, dnia 10 w rześn ia Program  nau­
ki zatw ierdzony przez M inicsterstw o  
ML R. i O. P. i Radę. A rtystyczn ą , uzu­
pełnią tak jak w  ubiegłym  roku, ćwi-' 
czenia praktyczne na „M łodej Scence" , 
które w y d a ły  pow ażn e rezultaty arty­
sty czn e. W pisy  przyjmuje kancelaria  
szatniy (uh C hurążczyzny 7) codziennie  
od U  rano do 1 w  poi. i od 5 do 7 w-.

M ięd zyzw iązk ow y kom itet pracow ni­
k ó w  p a ń stw ow ych  w ojew ód ztw a  lw o w ­
sk iego. w z y w a  w szystk ich  członk ów , w e  

| w łasn ym  interesie, do złożen ia  dc dni 8 
na ręce skarbnika kom itetu dra W łodzi- 

j m ierzą M arkow skiego. G łęboka 12, p o ­
datku w w yso k o śc i 2 marek od każdego  
tysiąca  poborów w rześn iow ych . R ów no- 

: cześn ie  kom itet zaw iadam ia, że 8 w rze-  
i śnią, o 10 rano odbędzie się  o gó ln y  w iec  
' pracow ników  p ań stw ow ych  w sali 
1 T ow . P ed a g o g iczn eg o  przy ul. Z iinofć- 
’ w icza  17.

W sp raw ie odroczenia słu żb y  rocz­
ników 1902 i 1901. M in isterstw o Spraw  
W ojsk ow ych  w y d a ło  następujące zarzą- { 
dzenie: P on iew aż rek szk o ln y  akadem i­
cki rozpoczyna się w m iesiącu w rześniu  
lub i oczątkii października, w którym  to 
czasie  następują zap isy  i o sta teczn y  w y ­
nik co  do przyjęcia danego ucznia lub 
słuchacza do Zakładu naukow ego pole­
cam przyjm ow ać do dnia 15 październi­
ka 1923 podania o odroczenia w  m yśl 
art. 64 T. U. od pop isow ych  rocznika  
1902 i 1901 (podanych w  m yśl rozk. 
ó.OOt;) O dc B  przeglądow i, w zględnie  
er do których nastąpiła decyzja o po- 
.w.ianiu dr. szereg ó w  z  tego  pow odu, że  
dc m ogił przed staw ić w czasie  prze­
sądu w ym agan ych  zaśw iadczeń  cd 
vładz szkolnych.

Nenm ann, w . r.
Z głoszen ia  do drużyn harcerskich

przyjmuje się w e czw artk i od godz. 4 do
3 poprl. w lokalu gimnazjum VII. przy 
ul. Sok oła  U. p.

D rożyzna lekarstw . Z M 'arszaw y dr- 
•i, . /.a o w ydanem  rozporządzeniu Mi­
nistra Zdrowia publicznego w spraw ie  
:nua»y taryfy  aptekarskiej. Za środki 

lekarskie i naczynia będą pobierane ce- 
;y w y ż sz e  od cen obecnych.

(iii Eksplozja na torze kolejow ym . Na 
-r/ostrzen i m iędzy Gródkiem  Jagielloń- 
kint :: R odatyczam i nastąpił przed w czo  

rai nu linii kolejow ej w ybuch, który u- 
•tzkouzlł c ześć  toru. Policja rozpoczęła  
alergiczne śled ztw o ,

(h) Karambol tram w ajow y. W  ul. L. 
Sap;chy w czern i w ieczorem  najechał 
w óz tram w ajow y na furę Andrzeja Szai- 
czy. W czasie zderzen ia S za lcza  spadł 
z. y . - i  doznał złam ania nogi i 2 żeber.

Kioski i budki, sprzedające w yłączn ie  
v. -.Ję ,s;g!r.wą, w<.«dv m ineralne, lub r:a- 
p.,je e lifcuzącc. a nic .sprzedające innych 
lew a ró w , m ogą być w m yśl nain ow sze-  
g ,: rozporządzeni:: o tw arte  w- tych sa ­
rn;’, ci' gotizinach, c o  jadłodajnie.

(li) Clsclała zo b aczyć , jak wyglądają  
dolary. Niejaka Ki.ira Mcrfcman spe-tka- 
t;i ir:i W ałach Hetinnskich Nuchima Kra- 
m itzera, ch cą ceg o  sprzedać 30 dolarów.
Pi ciągnęła go  w iec ze sobą do s-klepa 
hióik1;skiegi; przy iii. L egionów , w celu 
dokonania trr.risakció Interes jechtak 
przerw ał p o s t , a w ó w cza s  W crkm an  

sroHSao z w r ó d b  dolary 1 n in k n im n i

m ów iąc, że  chciała zob aczyć , jak dola­
ry wyglądają. R zecz  jasna, że  dolary za­
kw estionow ano. M iędzy innymi za k w e­
stionow ano obcą w alutę u niejakiego  
Arnolda Es

KONC. SZKOŁA MUZYCZNA SABIN V 
KASPAREK przyjmuje w pisy codzien­
nie od 12— 2 i 5— 7. Kurs kon certow y  

(fortepian) prof. W iktor Lubuński.
6532-2

r ~  Ł I U K O  L E ł E t u  Y w  0 \* ?
* , 6  od -ick ich ll. — J D^or t

przeprow.i za- yw i:.d vobserw a- 
je ;nw g lacje, tro i zb oda ?.rzy I 

ś e d z i s p  aw ca w k r.id z icży . d szu - I 
ku skradzione przedm io y ‘'bro-j 

i m ien’e i so c y  — • az ud zitia  | 
ws/.el. infortn szybk o i w dy u

; , l

EKONOM ISTA
STACJE TELEFONICZNE GIEŁDY. 

Sekretariat G iełdy. uL Akademicka 
I. 17. ». t>. 2 ^

Sala zebrań G iełdy r isn ieżn eL  kL 
Akadem icka I. 17 w parterze; 
tełelon m iędzym iastow y _ a i
teleton lokalny  

Saia zebrań G iełdy zbożow ej, ul- 
Rejtana I. 6. L o. 9fc

G eneralny Sekretarz: Dr. M arceli 
Fartcih:

Biuro: Akadem icka L S7, L p.
M ieszkanie: 3 Maja 1. 12. U p. Ińs-ł

CZAS ZEBRAŃ GIEŁDOW YCH;
Zebrania G iełdy pieniężnej:

a) dla akcji:
w  poniedziałki, w torki, czw art­
ki I piątki;

przed glełća  od godz. 12.30— 13;
giełda g łów na od godz. 13 — £2.45.

b) dla walut i dew iz: 
codziennie z  w yjątkiem  sobńr  
uledz cl i św ią t/ od KOdz, 13.43 
do 14.

Zebrania G iełdy zbożow cl codzien­
nie z w yjątkiem  sobót, niedziel 1 św .ą :  
od godz. lOhś do godz. 12, w sałl pr?y  
ul. Rejtana L 4. I. p.

— o —
W  MYŚL UCHWAŁY ZGROM. 

G IEŁD O W EG O  PRZEZ SEZON
LETNI ZEBRANIA GIEŁDOWI: 
\V SO B O T Ę  NIE BĘDĄ SIĘ OD­
BYWAĆ.

# G iełda zbożowa.
Lw ów , 1. września.

K raków. (P A T .) G iełda zbożow a. Mą 
ka żytnia 70% 800.000. Tendencja s ła ­
ba. P rzy  podaży m ały  popyt.

G iełdy pozalwowsdzie
GIEŁDA W ARSZAW SK A.

W arszaw a. (P A T ) N otow ania końco­
w e z dnia 1 w rześn ia  br.: d tiary 349, 
kurne 251.500, sp.”;ed;iż 246.500.

C zeki: Btńgja J 1.650. kupno 1 1 .750. 
s? rzcd aż 11.550. Berlin 00225 . kupna 
C 0225. Gdańsk 0.0225. kupno 0.0225. Ho- 
landia 98, kupno 10.). Lord mi 1.134. kup­
no 1.144 sp rzed aż  \ 124. N o w y  Jork 249, 
k u m o  251.500 sp rzedaż 246-500. P aryż  
14.200, kupno 14.350, sp iz td a ż  14.32). 
S zw ajcaria  44.980. kupna 45.430. sprzedaż  
44 530. W iedeń  3.50. kupno 3.51. sp rze­
daż 5.48. W ło ch y  10.7.50. P raga 7.340.

GIEŁDA z u r y c h s k a .
Zury ch. (PAT.) Notowania w stę­

pne 2 dnia t. WTzeŚTria b. r. Berlin 
0.00055, Holandia 218, N o w 'y  Jork 
■554. Londyn 25.19, P aryż 31.10, M e­
d io la n  2.5.40, Praga 16.30. B  d a ip esz t  
0.03, Bukareszt 2..50, Belgrad 6 00, 
Sora 5.10, W arszawa 0.002,5. W ie­
deń 0.0075.

B udapeszt. (P A T .) M arka polska  
0.00885- 0.0920.

T ransakcje poza­
giełdowe.

Lwów, 1. września.
D ziś tendencja niezm łentonr obroty  

m ałe i to t y l lo  na dolary. C eny  iak 
w czo ra i. Dolary am erykańskie 2 6 0 -2 6 1  
tys., dolary kar.ad. 22o—228 tys. Ur«bce
* 2—3 ty s . nmiej.



,M£UTA LVi UWSKA*’ z  dnia 2. s  wwina 1922. 1

o g ł o s z e n i a .
V Z X A N IA  Z A  Z M A K Z B G tb .
£• fv - -3 /13 M ieczy sła w  Łgniski, 

tirodzbny 1871 w O ciece, w y jech a w szy  
w  kw ietniu 1897 do Am eryki, .zginał’ 
bez siadu,, nm dając dotąd żadnej o su* ' 
b i e wliadornoścu Z arządzając pastęp .i- 
warńe ceieiii uznania go zm arłym , wzy-  

s ię ' by ^9 J,,ia 1.5. .paźdz.erniRa..
,U -4  bądaoB urn Dr. Widcrcjwj adw , w  

arnowic kuratorow i udzielono w iado- 
Mości o zaginionym , poczetiru ia  pono­

wną prośbę w yd a Sąd osta teczn e  o rze­
czenie.

Sąd  ok ręg o w y  O ddział IV.
Tarnów 14. sierpnia 1923. 6582-3

v  187/23/4.. Zarządzenie -Dostępo­
w ania calem  uznania z,i d łia r le śo . Ga- 
n /  V 73ienty. w yrobnik  z CziiLiwa 

.(K raków ), p rzydzielony  1914 do kom pa­
ni; kolejow ej 19.. nic daje znaku życia . 

A* ■ tnozna Przyjąć, że  zaistnjeia  w a - - 
ranki dom nicitianią śm ierci, zarządza się  
postęp ow anie celem  uznania w ym ien io­
nego za zm arłego . —  zarazem  cz-Iaszr 
sil; \vezw aiiic.. a żeb y  udzjelpijo y iado- 
'itosci zagin ionym  Sadów i. W alen tego  
'raw ina w z y w a  sio. aby staw i! sic  e r / 4,1 
podpisanym  Sad ni. lub y  inny -sposób 
•cE i, 2Tia® 0 golfie. F o  diiiu 15. marca 
Jż-4 - a d  na ponow ny w niosek  Av',da o- 

- r .t c z t n ić .  6 , 1,0
Tąd okręgów v  cyw ilna O ddział VI.

■raków, dnia 27. cz . rw ca  1923.
I . \ ]  In '22/3. Zarządzenie eo sfcp o -  

inia cejcm  uznania za. zm arłego . B anaś 
■Stanisław, rolnik z. Prądnika C zerw o n e­
go, p rzydzielony  do J3. pułku piechs%,v. 
— rae daje znaku ży c ia  G d/. m ożna przy  
jąć. żę  zachodzi • dc-mńłfemsmić śm ierci, 
zarzadza sic  postęp ow anie  c.elem uzna • 
i ja  w ym ien ionego  za zm arłego i og łasza  

■i ie "-'wezwanie, a żeb y  udzielono w ia d o ­
m ości o zagin ionym  Sad ow i. —  Stan isła ­
w ą  B anasia w z y w a  sic . aby. s t i ty i ł  s ic , 
Przed noćr>isańvni Sadem  lab w inny  
sposób  dął znać o son ie . P o  dniu 15. 
m arca 1024 Sad na p on ow m  w niosek  

^ 'y d a  orzeczen ie. 6655
Sad o k r e so w y  cy w iln y . O ddział VI.

. iCraków. dnia L‘J. J u tp p  1923.
-  T. VI. 303/23/K Z arządzenie p o s tę p *  
TfcSmSFt-keni-ifeuslM® z i  /.inarlego..K ru- 
pa F ranciszek , rolnik z Luszo-wjc, przy- 
d zielony 1914 d o  13 piliku p iech oty  nie 
daje znaku życia . O d y  możną: przyjąć, 
że zaistnieją warunki dom niem ania  
śm ierci, zarządza sic  p o s tęp o w a n ie ' c e ­
lem  uznania w ym ienionego za zm arłego, 
zarazem  o g ła sza  się  w ezw an ie . ażeby u- 
dzielono w iadom ości o  zaginionym  S ą ­
dowi. F ran ciszka  Ktupę w z y w a  się, aby: 
■stawił się  przed podpisanym  Sądem  lirb 
w inny so esó b  dał znać 0  „yjWft. Po- 
dniu 15 m arca 1924 Sąd na ponow ny  
wniosek w yd a  orzeczen ie. 6646.

' S a d  " k ręgow y. O ddział VI.
. K raków, dnia 12 lipca. ' °2.3.

T, VI. 40-23/4. Zarządzenie p o stęp o ­
w ania celem  uznania za  zm arłych . U- 
a ra d n ie  v  w o in v  św ia to w ej — z. 13. oa ł-  
* u  p iechoty; M orawa M<chal. w yrobnik  
'  Jaw orzna. B ator Kazimierz,- w ożr.y  z  
<rakow a. C iszew sk i łan. w yi obnik z 
K rakowa. Gruca Józek w yrobn ik  z e  S k o ­
tnik (P od górze). Dr-leglo Jan. w j rob.iiK
w Jaw orzn a .-O zga: K lem ens, w yrobn ik  z : 
S ledziejow ic  (W ieliczka). L ew ack i Józef, 
katlarz z K rakowa Sternalski A lcksan- 
dei F ranciszek . - w a robnik z  Jaw orzna. 
K awała Jan. w yrobnik  z.. M vślach ow ic  ■ 
(C h rzanów ); z 13. batalienii strze lcó w ;  
Pająk W ojciech , w yrobn ik  z  K rakow a; 
z  fó pułku strze icp w : W ątrobą Józef,
w yrobn ik  z Jawjorzoa. Lekki “ Falenty, 
w yrobnik  z Borku (B ochnia); t?ogala D o­
minik. rolnik z  B rzezia  (K raków ). W i ­
ktor Stanisławy w yrobnik  z Jawo, zna. . 
G ałaś Sza mon. w yrobn ik  z  K r a k o w a .. 
K .aoholz N isen. szew c, z  P  dgórza: z 19, 
pułku strzelców -: D rew niak Ludwik, w v  - ' 
robnik 7 K obvl?n (K ra k ó w ); z  20. pułku 
Piechota ; Zega-dł >v/icz Rudolf. b lacha’.'?, 
z K łak ow a: z, 22 pułku str ze lcó w : Ku- 
śóifcmk T eodor. s łu żą cy  z Jaw orzna: z 
•'0- putku p iechoty: C lirzaściow sk i Karol 
faise Cianut, m urarz z  K rakow a: z  32. 
Pułku strzelców -: P a sek  B artłom iej, roi- , 

•riTk /. Z aw ad y  U szew sk iej (B rzósko), 
Chojnacki Michn? F erdynand, w yrobnik  
7- K rakowa. Kr.apj! W ojciech , ślu sarz z 
J e lt i ia  (C rzanów ). B o g u sz  'ó ze f, w y ra b -  
e lk  z  2 * w a J v  U szc w sk ie i (B rzesk o ); z 

p. strzelców -: 'za la c k a  Ludwik, mu- 
™ T7 z  Z akrzów ka (Kraków-), z 40. p. pie- 
( r w y : *?cc  Andrzej, w yrobnik  z Grójca 
.C hrzanów ); z  55. ntilkit p iech oty; D y -  
ra.n- f - v' Vrobaik z K rakowa; z  56. 
FVfkn piechoty; Sp iew la  M’chał. c ie śla  z  
Kra> ow a; :/ p 7 .  pułku pie -hoty: P o to czek  
.Wejcle.cb; dorożkarz z  K rakow a. W eiscr

Abraham 1 upiec z ! otnasrov ic (Kra­
k ów ), M arszałek S Y lw es t;”. w yrobnik z  
C hodcrow u. S ierioczk a  Jutr; w wrobili’; z, 

i I e ik c w ic  (B oclm i.il- z artylerii- Szo>:ak-
I Jan. śiurarz /  P .ufedrza: Motyc/Mi-iKi 

Jan: elektrom onter, z Kral o\ya:. z 2. k ,p i­
pami S a p eró w ; Safcw a lózef. cieśla  /.. 
Z akliczyna (W ieliczka) z oospolit^g-., 
ruszenia: Tynka Maciei. w:-. rob’iik z jjo- 
belo w a (B o c h n ia ) . .C ia jk cw icz  M iclial.

: w ożny z Kraków a. Bober And f Jej. r ul - 
j n.k z Uszw-i (B rzesk i.) oraz Jan Ja.ius. 
i dozorca z K rakow a — w y d a liw szy  się  
j I vl 9 z m ieszkania, nic da ja znaku 'życia. - 
i W ćraząJac p ostęp ow anie  celem  uznaniu 
' w ym ieniony ch za zm arh  e ..'o g ła s z a  się  

w ezw an ie , aby u d /ic iou  >’ Sad ow i w ia ­
domości' o uk h  — i v ż y w a  Lin aby sta- 
w iii t ie  przed podpisanym  Sądem  lub w 

.inny sp osób  dali znać o sob ie . Po- 15. 
ru an a  1924 Sąd w yda orzeczen ie. 66".4 

Sad o k ręgow y. O ddział VI.
K raków . 25. .sierpnia 1923.
T. 2)0/23/4. M iw ry lo  M aldryk. syn  

Sytneona. i F.wy, urodzony 7. kw ietnia  
18-82 w  ], o5orzelijku . ostatn io  tam że ża- 
in itszk a ły . brał udział w  w ojnie Gkr; 
żc4r.ierz austr., ostatn io  w  Przcin.yśhi 
cd  jesier i 19J4 niem a o nim w iadom ości.

Na w n iosek  Maroni M aldryk w draża  
sic  p ostęp ow anie  celem  uznania w y m ie ­
nionej o sob y  za zrm rła. a zw iązk u  ma! 
żeń sk ieg o , za w a rteg o  ńa dniu 22. iiper. 
19J3 m iędzy zasin i m ym  a wniA shodaw • 
c zy n ią ., za ro zw iązan y . W iadom ości n 
zagin ionym  n a leży  u d zielić  Sad ow i albo 
adw. D row i C zarnikow i w e L w ow ie, 
którego ustanaw ia się  kuratorem  oraz o- 
Fr.aicą w ęz ła  m ałżeńsk iego . Zaginionego  
w zy \y a  sie . a b v  jaw ił s ic  przed podpisa­
nym  Sądem , o ile żyje. lub w inny sun- 

<ua\ zna i  o sob ie . *611
Sad o k ręg o w y  c w -iln y . O ddział VII.

L w ó w . dnia 4. c zerw ca  1923.

L. cz. 7'. 15i/23'4. Z arządzenie p o s tę ­
pow ania  celem  udow odnien ia śm ierci. 
W ojciech "zuper śvn  M ichała i Józefy, 
urodzony dnia 10. kw ieln ia  1875 w Lip- 
;ku i tam że zam ieszk a ły , p rzeb y w a ł w 
reku 1915 iako ić:i'cc w  A kłepic koło  
A stbabadu i tam że . w- czerw  cii 1915 
t-rjted św . P iotrem  i P a w iem  zm arł. 
W obec tesi? zarządza sic  na w n iosek  
K a tarzyn y  Szupcr ro stęp o w a n ie  e d e n  
udow odnien ia śn iie ic i. a zarazem  o g ła ­
sza  s ię  w ezw a n ie . ab v  udzielono w iado- 
itKiści .5>ądov.i. V«ć trzy , .lmęsia,. r-d <jń:a 
ó u e s  zenia tęgo za-rzącąchia w gazecie  
'i f l e t o w e j  feąti irrzęlaya^ątstątycząiię .> 
w m ól ku. ' . . 66)6

Sętd o k ręg o w y  cy w iin y . O ddział VII.
L w ó w . dnia 13. c ze rw ca  1923.

!. 23S/22‘5. W ojcJech Troiano.y -ki, 
syn  blorjana, urodzony 5. kw ietnia 1882 
w  H ofosku. i.statn io tąm źe zam ieszka ły , 
bta ł udziaf w  w ojnie jako żołn ierz austr. 
przy 19 pp. obr. kraj. i w ed le  przep ro­
w ad zon ych  dochodzeń, w r. l9is: p fzo r  
b y w a ł .w  n iew oli to sy isk ie j i od tego  
czasu  nie d a je -o  sob ie żadnego śh d u  żv- 
cat. Ma w niosek  Julii ’] rqjanow skiej za- 
l /ą d z a  sie  postęp  jw an ic  celem  uznania 
w ym ienionej o so b y  za zn.a.rla. a z w ią z ­
ku m ałżeńsk iego , za w ai teg o  na dniu 10. 
w rześn ia  !W)5 m iędzy w ym ienionym  a 
w n iosk od aw czyn ią  Julia Trojanów.sk;., za 
ro zw ią za n e . W iadom ości o  za g in io n y m ; 
n a leży  udzielić  hiądow-i. albo adw-. Dr. 
G w ozdeck iem u E ugeniu szow i w c  L w o ­
w ie. k tórego  ustanaw ia sie  kuratorem  
oraz obrońca w ez la  m ałżeńsk iego , Zagi- 
idcnc-go w z y w a  się, r.by s ię  i iv ił orzed  
pod) isanyir. Sądem , o ile żyje. lub w in- 
i y  sposólt dał znać o  sob ie . 66(is

bąd o k ręg o w y  cą w-. O ddział VJI,
k y /ów , dnia 13. czerw ca  1923.
T. VI. .332/23/1. Z arządzenie uostep-i- 

w ania celem  uznania za  zm arłego. Ga- 
w cuda Antark rclnil; z Jasienia (B r /c -  
skó). przyd zie lon y  1914 do 32. oulk.i p o ­
sp o litego  ruszenia, nie daje znaku życia.
V drazając P ostępow anie celem  usnania  
w ym ienionego za zm arłego. ogłay>-::i sic 
w ezw a n ie , ażeby utM«ł95»> w iadom ości 
t  s aginiorynT Sadow  i, Antoniego jja  j  en- 
de w-zVwa się. ab v  .-taw il sie  nrzed nod 
pisanym  Sądem  lub w- inny s io s ó b  Hai 
znać o sob ie . P o  dniu 15. marca l'L’ l 
Sąd na p on ow n y w n io sek  w y d a  orze- 
c ie n ie . 6ó(d

Sąd  o k ręgow y. O ddział VI.
K taków . dnia 2S. lipca 1923.
T. IV. 1 3 1 /22 /8 . W drożen ie postepo- 

w-ania celem  uznania ?ą zm arłego. A n ­
toni Radzik z T arn ow o, peln!ąc w czasie  
rnctilizacii 1914 r. czyn ną słu żb ę  przy 13 . 
l-ataltonie strze lcó w , zo sta ł w y sła ń  w  
sierpniu J914 r. na f io n t lo sy jsk i ckąd. 
d a w szy  o  sob ie  ostatn ia  w iadom ość z 
końcem  października 1914 r, —  następnie, 
b ez  w ie śc i zaginął. G dy .a te n i przyjąć  
n a leży , że  zachodzi us*ow ow e dom nie­
m anie śm ierci przeto  w d -a ża  sie  na 
prośbę Stefanji M ajerow:ej i Marii ' otoń- 
sk ie i postępow-anie celt ni uznania za  
zm arłego. W y d a je  s ie  przeto ogólne we- . 
zw anie , aby udzie1 >no S a d o w i lub kura

torow i, Panu Drow-i W la d ts la w o w i S y ­
r i i ;  kowi. ad v .o k a t> w i  w  T arnow ie, w ia ­
dom ości  o. p o w y ż  w-yinienionym. Amiu  
niezM.Rąd.' :!  3 -w '.\Uua • sie. a b y  nrzed ni- 
żci  ay \ mi-.-nion.\ ni S a d e m  s'™ vił si .c ' lub  
w inny s;><j'.:>b u w i ido if i ł  o sw-.-ut ży ciii. 
>>d -tu .ttis/y  na u.tnitwim ttrośbę. po dniu 
10. lutego 1924 ro z s t r z y g n ie  o uznaniu za 
•; m arle go. 6623-3

Sad  o k r» g o w y .  O ddział IV, 
Tarnów , dnia  2. czerw ca  1923.
1,. cz. T. V. 2 s l 22-w. Antoiti Murdzia.

: urodzony 1S80. w  W ierzaw icach . pow iat 
Łapeut. svn Błażeia- i R tg itiy . w sierpniu  
.i9.1.4 p rzy d /ie !o n \ do austr. 17. uniku p ię ­
ciu ty  t.brsuy krajowej, pełnii ślużbę w 
tw ii łd z y  P rzem yślu  w m arcu 1915. d o  
otai s ię  do niew oli roly.iskie-i..przebyw aj 
w m iejscow ości .N o w y  b ieguc* w  gu 
herii.ii Saratów sk ici. odtąd zaginał. —  
W diura się  postęp  iw an ie  c tlen i idtaania. 
za zm arłego. W ydaje sie  w ezw a n ie , aby  
t.dziefoiio § ą d ow i w iadom ości o  po w y :  
w yniiuiikiiicni. Ant-i nic go M urdzię w z y ­
wa sie . &9y przed niżej w ym ienionym  
Sadem  sta w ił sic . lub w inny sp osób  u - 
w iadom i! o sw em  ż»ciu . 6622

Sąd o k ic g r w y -  -- 
!\Z ćszów , 9. lipca 1923. .
!'. !V 130.23/3. Zarządzenie p ostęp o­

wania -d e n : uznania za zm arłego, i m al-: 
łcr.itw:! za "ozw .zahc. Józei Surzyn. 
sy n  J ó z e fa  i M arianny, w o d zo n y  w  roku 
1885 w M akow ie. oo c ia t M yślen ice, ro l­
nik Ljiużc. zaginął na wojnie :,w 'atow ci 
na i roncie r >svj>ki-n iako żo łn ierz 10 p. 
as stija ik ic j  obrony krajow ej i t/d lipca 
19ji, niema o nim żauncj w iadom ości. —  
Go.\ zatem  m ożna irzy.iać. że zaistnicją- 
v aruiski do.anieniar.ia śm ierci z u sta w y  
z  AM. iiiarca 1918 N -'.,ł2S  D z p p . i z §. 112 
k. c., zarządza się  lńa w r.iosek żony iego  

ttp ow au ię  celem  uznania v /y żw v n iic -  
i;ioiicgó za zn ia r leg j. a m ałżeństw a  m ię­
d zy  nim a w n iosk od aw czyn ią  dnia 26. 
steczn ia  1910 zaw artego , za rozw iązane. 
O głasza iS ic  przeio  w ezw an ie , ab y  o .za­
ginionym  -u d z ie ftio  wiadi.-mości Sąd ow i 
lub Dr. B ron isław ow i H uppertowi. ad­
w ok atow i w W adow icach , k tórego  usta- 
i iw ia  się  kuratorem  zagin ion ego  i obroń­
ca w tx la  m a lzeń sk itg o ; Józefa  Surzyna  
w zy w a  sie aby sta w ił s ię  przed podpi­
sane ni sa d em  fuli w  innv sp osób  dał 
;;iac o sob ie. P o sześciu  m iesiącach od 
di-ia og łoszen ia  leg  > zarządzenia w  ..Ga- 
z e c ir j -  v . 'p w ; - : l: T C j ': f e  Donowny.w nio-. 
sek w yda o sta teczn e  .orzeczen ie . 6ÓJ41' 

."ad okrefmw.:,-. ^lięLfjal, !V’ , ... jj
W adow ice, dn ia..,'S ,.ężerv,-i^  19,23;., a 
I. VI. 2)9,-33/3. V 'd io żen ię  postępu |  

w ania celem  uznania za zm arłego. Maciej 
L fw iS i ślusar/. z  R zcszotar . pow iat 
W ieliczka, l iz y d z ie lo n y  1914 d j  13 pu ł­
ku g-icc11c-1 \ . nie daje znaku życia- — 
W drażając nosteuow  ar ie  celem  uznania 
w YiTiienionego za -n ia r lcg o  og ła sza  sie  
w ezwhinie. n h v  udzielono S ąd ow i w iado- 
ircśe i o 'zagiwoitym. M acieja L ew iaka  
\y i w a sic. aby o;'.ed podnisatm r. S ą ­
dem staw i sie lua w innv sp osób  uw ia- 
d'. mil (> sw em  z w iu . Sad na ponow na  
prośbę p o  19. marca 1924 w yd a  urzecze  
nic. 6629

Sad o k ręg o w y . O ddział VI. 
K raków , dnia 25. w rześn ia  1922.
T. VI. 298i23T . Z arządzenie p o stęp o ­

wania celem  uznania za  zm arL go . Ka­
m ieniarz S tan is ław . m ’nils z L uszow ic. 
j . zydzielons 1914 do 13. pułku p iechoty,
ii.o daje znaku ży c ia . G dy -.nożna prz.i 
jąć. żc.*zai tnieia warunki domnieraur.ia 
śm iei eh zarządzą, isic costępow: m it c e ­
lt  ni uznania w ym ien ionego  z.a zm arłego, 
zarazem  og ła sza  s ic  wczw-anie. a żeb y  u- 
dzielono w iadom ości o zagin ionym  S ą ­
dow i. S tan isław a  K am ieniarza w z \Y \a  
sie , ab y  stinv ił sic  przeo  podpisanym  
Sędt m lub w irni c sposób  dał znać o s o ­
bie Po dniu 15. m arca 1924 Sąd  na po­
now ny w niosek  w y ła  orzeczen ie. 6632 

Sad okregow'v Cyw ilny. O ddział VI. 
K iaków , dnia 6 . lipca 1°23.
1 i9 n ’22. W asy l D żełem a. nrodzony

25. m arca 188! K rzyw -:rów nia, mtal 
zginać na froncie w Km patach. W iado­
m ości udzielić Sadow i lub Dr. Szpunaro- 
wi . . .  Żabie. 5602

Sad ektcgoYcy.
Koiomwtt, 29. sierpnia 192)

E O Z M A 1 T E  O B W IE S Z C Z E N IA .

Cg. I. 631/23/1. F dykt. W a sy l S a w i­
cki w n iósł skargę przeciw  Iw an ow i Kic- 
buz o 799 K. Audiencja do ustnej roz­
praw y zo sta ła  w y/.uaczcna  na 1-5. paź- 
dzien iik a  1933. godz. 10 f * .  w  iym  S ą ­
dzie, biuro Nr. 2. p on'CYvaż m iejsce po­
bytu p ozw an ego  ;est nieznane, u sta n a ­
w ia się  D ra KronińskJtgo. adw . yv P rz e ­
m yślu, kuratorem , który  ja będzie z a s tę ­
pow ał na jej k o sz t i n ieb ezp ieczeń stw o , 
dopóki on sam  się  nie sta w i i. nie u "ta­
now i pełnom ocnika. 656;

Sąd o k r e so w y . O ddział l. 
P rzem y śl, dnia 26. s ie tM ia  1923,

C. F . 425/23 E jr k t .  P rzec iw  Stani- 
ś ła w o w i N ow akow i, k tó reg o  m iejsce po­
bytu jest n iezn an i -w-niosła Anna Bur- 
dzćw na pozew o /czn a n ie  k mlraktu. 
Rozpraw a wyznacz-»na zo sta ła  na 13. 
w i/iś ir ia  1923 o 9 "ano w podpisanym  
Sądzie. C elem  strzeżen ia  ora w tegoż u- 
staiiąw ia  się  kuratorem  Di a Su row iec-  
kiegu. k tóry  będzie bronił pozw an ego  na 
j ig o  koszt. 6628

Sąd p o w ia to w y .
Tarnobrzeg, 15. sierrnia 1923.
C. II. 35&2J. E drkt. P rzec iw  Janow i, 

i om aszow i i Old te Stańkt-w-skim ..- k tó­
ry cl m iejsce pobyl i iest nieznane, Yvnio- 
•cł;i ' A g tiies/k a ' 'cro w o d ó w n a  ii^ S w  
r, uznanie z.a w łaśc ic ie la  gruntu Rozpra 
wa w yznaczon a  z i . ta la  na 17. w rześn ia  
'925 o 9 rano yv '.lo-ipisanym Sadzie. C e ­

le m  strzeżen ia  praw t .c h ż t  ustanawia  
J ę  kuratorem  Dr Sur oi ie :k ie g i w' T ar­
nobrzegu. k tóry b-adżic' bronił p o zw a ­
nych na ich koszt. ' . ■ : 6627

Sad p ow iatow y.
Jarnobrzee. 15. s.icienia 192*

C. III. 480 22. F ń yk i P rzeciw  
z Pfeifer.ów R oscn óergow ei. której m iej­
sce  pobytu jest nieznane, w u iosia  Hen- 
c;a K anarkowa poz-.-w o zeznanie kón- 
11 aktu. R ozpraw a -w /n a c z r n a  zosta ła  na
6. w rześn ia  1923 i 9 rano y\ p o dp isanym  
..-.idzie. C z lc ii  strzeżen ia  'praw tejże  u- 
siąnaw ia  sie  kuratorem  Dra ZimLńera yv 
Tarnoiir?-eeu który będzie bronił r o z w a ­
rci na jci k oszt. , 6626

Sad pow iatow a’. Ó d„zia; II.
7 arnobrzeg. dnia 15. : ierpnią i92?..
W yrok. Miclml Chaiuus v i crszow ic  

Sp. S ta ry  Sam bor, w yrokiem  tsądu ^po­
w ia to w eg o  \i- lu itn iisk a c li  1-8 \-\1et
r.ia 1921 U. 29/51. za tw ierd zom  m  w y re ­
kiem  Sadu o k ręg o w eg o  w Sanoku z 27. 
,’aździerrika D21 131. .307 21 — -a sa d żo -  
ńvm  został za lichw ę m ieszkaniow a na 
14 dni aresztu  i na grzywaic 5.-JOO Mkp. 
l kara 7.1 ; tc i'iza  przez 25 dni aresztu.

Sad ro w ia to w y - O ddział II.. 
L utow iska, dnia 15. kv,ietn ia 1922. 6625

\  k c r a t e l e

L. 356/23,-27. E dykt. U chyla  sie  orze* 
e vonc tuts te ł-w a ia  z dnia 5. '-stopad; 
1915 L. 17/15/5 ca łk ow ite  pozbaw ienie  
w łasn ow olności M am  Jaińszew-śkidi z  
P odgórza z -p ow od u  n ied o łęstw a  um ysłu. 
-. . tiąd p o w ia to w y  Podgó/rm r
J. J \ r3kÓ'.Yt’', dnia 19 czerw-ca 15*3^.,. 66-’1

i  1  r  n r
firm  ;jt'4.'23. C. VI. 51. W pis do re­

jestru han d low ego  iirm y spólkow-ei. Do 
rejestru O ddział C. w ciągn ięto  co rrasre- 
pule; h iied aba firm y: K raków. Brzm ie­
nie firm y: „ T o w a rzy stw o  górnicze D tu- 
i ó y i “. "p.ilka z ograniczoną o d p ow ie­
dzialnością w- K rakowie. Przedm iot 
przedsiębiorstw a: w yk o n y w a n ie  w szr i-  
k i/h  czyn ności w chod zących  w zakres  
rrzzm -stii górniczego. Form a Spółki: 
Spółka z ograniczoną odpow iedzialne- 
śc:q, zaw iązan a w m yśl u sta w y  z  dnia 
i  3 Iśi.u Nr. 58 d. p. p. kontraktem  
Spółki z daty  Kraków 1. maja 1923 L. 
rcD, 22248 na czas n ieogra ińczcn v  Ka­
pitał za k ład ow y Spółki w yn osi 5,000.000 
inkp. j w . ca łości w płacony został. Spół­
ko zastępują trzej zav iadtżwcy, którym i 
są: M aksym ilian rM ąks) B eg le lter , p fzc- 
u n s l n w . c c  yv K rakowie, ul. Z yblik iew i- 
cza  )5 . Ab* PInelcs, dyrektor Banku \-/ 
K ru k o w i, Rynek gt. 12 i dr. Rom an Su- 
k,'4rv .sk  adY/ckat w P rzem yślu , ul. 
M ickiew icza i. 19. P odpis firm y: pod
w ypisaną iub p ieczęcią  w y c iśn ię tą  osrŚo- 
w'ą firm y położą sw o je  podptsi dwaj 
za w iad ow ca . O głoszen ia  Spółki które  
w ed łu g  u staw y mają być  zam ieszczane  
w- dziem nkach. będą zam ieszczane yc 
,.Nov cj lie irrm ie"  w  K rakow ie. ' Dzte:i 
wpisu: 28 lipca 1923. ^631

Sad rk r ęg o w y  iako handl. O ddz II.
Krako >. dnia 21 lipca 1923.
Firm 1172/25-Cddz. G. VI. 39 . V jns 

do -rejestru handlgu ego  firm y spólkowmi. 
Do rejestru oddrdał C Mci^jrnfctó ćo  na* 
stępuje: S itć z ib a  firm y K raków. Br-wuę 
nię firm a : S. Markie w icz, Zakład kaiuie- 
r ia i .k i ,  sp ó łk a  7. ogranicz m a  p icen a . 
P izcd m io t p rzed sięb iorstw a: P ro w a d ze­
nie przem ysłu  kam ienąti sk o -rzejfcą c-  
sk iego . kupno i spr/.edaż kam ieni o ru i 
okn  hienie ty ch że  dla celów- budow lą, 
ir .ch . a rtystyczę |v  ;h i crreiitarna^h. F or­
ma spółki: Spółka z  ograniczona o d t v  
w icdzialnościa w ed le  ustawa- z  dola & 
ijjiarca 1906 Nr. 580 D. o. n» K ofm Jct 
spółk i z daty  K -al ów  12. c z e ravca 1922 
L. rep. 22.822. K apitał zak ładow y -w itk i-
4.tK.*0.000 Mkp.. w p łaco-iy  w  ca ło śc i g o ­
tów k ą  do spółki. C zas trv*ania spółk i 
nieograniczony. S p ółke zastępuję na z e -  
w nątrz jeden za w iad ow ca , k tó r y *  m ta -  
uow iono Stefana M irk iew icza , ćralearj.a



„GAZfTTA LW O W SK A ’’ z tjrwii 2. w rześnia 1923.

V  Krakowie. .-przv. i;!. K ościuszki L. '3
ta rsieszk a łcg o . P<>dK>is firm y: P o d { \j \p i  
sanem  przez kogokMw iec . wvdr;-k 
Utllt G b slam plfią \, yci ;m. L-m b r /::ii>  
n c.n Hun;,. ząw ią .i >,*.■ c:: ecdois swó* no- 
f c z y .  D zień  w p kfl. 0 lii,;.,-. 1.933. G64:
. S ad  o k reso w y  cy w . jako iianal. O. II.

Kruków, duła 3. Imou Iy>3 .
Firm. J259/2.vO ćdr. w. V. 138. Zmią- 

ny i dodarki. p d n o łżg .-t .'-ic do w p isanych  
jeż, w .rejestrze ' la n ^ jw y m  firm -s p ó łk o­
w ych . Do, rejestru o-R i/i-i C w ciągnięto, 
ccs mistcni'.:.-: SieJzi! ,u i brzm ienie fir ­
m y  „Cercgiją. T o ^ ń i ż y s lw o  lirmcFowe 
-;- st-óika z ajPTm i e zer.: :>je»d r o|f\i i cd jf i a In., - 
>cią w K rakow ie. Zmiana firmy n.łfąd 
na: ..K cm ereia", ;oofk. handlow a 1  0 - 
g.i am czoną odpo>vied;-:is'nośeia w. K rako­
w ie, Uob v.- al:» W am  .-gir Zgromadzenia* 
cztm iLów snółk i /, daty K raków. 2 ;. I11- 
U g o iO J J  i.. Rep. "331 zm ieniono art. II. 
lOntiakiu spółk i w t; 11 sposób , że p o d ­

w y ższo n o  d o ty ch cza so w y  kaoital zak a- 
dc w y  ISD.WjD Ali:,-), o kw m  r 42UOOO Ml:p. 
t. ;. do 6C-0.000 M k i.. uchw ala z a ś-z  -Ja­
ty K raków. 7. midń 1923 L. Rep. S5f 4 
art V. koi tralU". spoiki, postanaw iające', 
ze p rzeto żeń łtw y  spółki sk ład a  sic  z 
czterech  z a w ia d o w c ó w . Nadto zmierno 
<10 art. VI. kontraktu sp ó .k i Podw -yższo- 
r.y kapitał zak ład ow y vr S - tó w c e  v y !a -  
cotiy . Sa lo  Scharfa jako za w iad ow cę w y ­
kreślono. Z aw iadow cem , cfyhraiii Cl:,!- 
ivu Sprei, kupiec r- No-wrm Sączu, ul. 

.W alc w a Szym .m  Z: :glcr. kupiec \v
N-»wyiu Sączu . a’ Srw tcii-ka L. 4. i 
Ch.iiim h jlb erth a l. lu p ic c  w  Cidarnka. 
F lerschergasse 55. W pisany już w  reje­
strze  Izydor Mciii pozostaje nadal za- ■ 
V. iadc w cą. P od p isyw ać bycia dw*t| za- 
K  ia d o w c y . ko ilek iy  w nie ;v te-i s p o ó b ,  
że t.od \ f y  piwne:';', p r y /  kosoko' wie a 
w ydrukowaiibij! łub sv!-upiii;| wy-ci.ści';- 
tu i.  brzm ieniem  u >io.:a sw e  podpisy. 
Dzień wpisu: 13. ipea Il--e.\ 6612
S;.d rkręgow -v l.iko ł>:r:. .llow v. O d:!:. II.

K raków, dnia 14 lip- u 1923.
I":pin ] 198/23 0 .  C. iii. 283. Zmian:, 

t dcrb liii. 'id n o .i/.ic : sic  do w pisanych  
inż w reiestrze  '.Kiuolowycli firm Spól- 
kr yc!:. Do rc.ies;y i oddział C- vcingnie- 
;o ct. t-astepaie: s ied z ib a  iirinv: K raków. 
Brzn icnie ii-m y: Z akłady chem iczne M. 
\V al'ace, Spólku z mgr. odp w K rak ow i,. 
U chw ala .-.póliiików. zaw arta  w akcie n o ­
tą; G inym  z dats F ra k ó w . 19. czerw ca  
1923 r. l i  Rep. 8935, zm ieniono '‘.oiitrakt 
sró ik i. w szczeg ó ł lDŚ-.-i tr te p  II. „Akta 
jm iany kontraktu snółk i i ośw iat! czekia  
przeslapieu:,' do spód- ' /. daty  Miis/  , »
n a .'J u la  27. hp-ca 'M l L*. Rep. * 4 1  w 
ten sp osób , iż odtąd ? :p  tępuio so-.rłkc J*a 
zew n ątrz jfedcii ziu-.Tadowca. W yk reślą  
: ie jako z a w i a d o w D a w i d a  n css lcra  
pozostaw  zatem  ia .o  jedyny za w ia d o w ­
ca spółk i Adoli Dorthcnner. D zień w pi m
5. iipca 1923. ^
Pad o k r e /t  w v  \?.'Ą  iian d lcw v. O ddział II.

Ki aków . dnia 2. ,ipca 1923.
1-irm. 1218.23. A. IV. 162, W pis do re- 

jestru handlów ego  iirm y śp ó lk ow ci. Do 
rejestru O ddział A. wciagm wto co  r,a- 
= ęnujc: Siedziba firm y: K raków — Pod­
górze Rvnek I. 3. Brzm ienie n n u y: 
..Bracia B a n n e f .  P rzedm iot przed e- 
hiorstw a: W yrób win o w o c o w y c h  i de­
sero w y ch . ł'orm a Spółki: iawna Spoina  
handlow a od 1. sty czn ia  1923. Spólm cy  
osob iście  od]iowied/.,aliii: Sz,- mon B an- 
uet. kupiec w K rakowie - Podgórzm, ul. 
R ękaw ka 19 i Iv;'k Banncr. kupiec w 
K rakowie —  P odgórzu  ul. I .w o w sk a  32. 
Do zastępstw a. Spółki sa uprawnieni o- 
baj spóinicy i to każdv z nicli sanio- 
dzleinie. Firm ę pod p isyw ać będą spóini­
cy  w ten sposól'. że  pod w'y#isancm . 
v,yJ.rukowanem  lub stainpiija w yciśn ie  
tem  brzm ieniem  firm y p ołoży  sw oi pod- 
nis albo Szym on Bannct. albo izak Bau- 
m.'t D zień  wpisu: 7 iipca 1923. oo38 

Sad okręgowy- jako tiandl. * )ddz. U.
K raków, dnia 8 Iipca 1923.
Firm. 1148 23 i 1167/23. O. B. 1. J45. 

/■miany f dodatki od n oszące  się do w p i­
sanych już w rejestrze handlow ym  firm 
.•rolkow ych . Do reiestru Oddział 13. 
w ciągn ięto  c o  następuje. SiedD ba firm y: 
K raków. Brzm ienie firm y: P olsk ie  T o ­
w a r zy stw o  H andlow e S. A. ■ U chw ałą  
W alnego zgrom adzenia z dnia s  s ty c z ­
nia 1923 r. L. R. 21.051 zatw ierdzoną, 
p ostanow ien iem  M inistrów przem ysłu , 
handlu oraz skarbu z  daty W arszaw a . 
16. m arca 1923 r. p od w y ższo n o  kapitał 
zak ład ow y Spółki w y n o sz ą cy  dotąd
150,150.000 mkp. o k w o tę  114.100.000 m., 
czyli do k w o ty  264,250.000 mkp. przez  
wvi>nszcł.< nie 815.000 sztuk now* ch ak­

cji po 140 mkp. i zarazem  zm ieniono po­
stan ow ien ie  s 8 ustęp 1. .siatutij w ten 

< sposób, ż-C kapitał akcyjny ppół ki w>- 
I nasi 264.250.090 ntso., iKnlzieiony na 
i 1.8S7.500 sztuk pełno i c c - t ó v , - w p ł a  
' nycb na okaziciela opiew ających akici 

im 140 trik. każda, f s id lc  z:niS::c::» dal­
sze  usiępy  § 8. i •; 16. list. 1.. k reszcie  

. uzujicłnicco § i 8 i 27 stafutu. Prokurę  
udzielono Lucjanow i Staw iarskiem u, za­
m ieszkałem u w W arszaw ie  ni. Sienna  
I. S'8. Dzień wplsa: 5 Iipca 1923. 6636

Sąd o k ję g o w y  jako lla.'1-i!. Ociu/.. II. 
Kraków, dnia 30 czerw ca  1923.

,  Firm. liOfc'23. O. B. II. 27. Zmiany i 
do-datki odnoszące się  do w p isanych już 
w rejestrze handlow ym  firm spólko- 
w ych . Do rejestru O ddział B. w ciągn ię­
to c tf  następuje: S icd izba firmy: Kra­
ków . Brzm ienie firmy: ..Agroohem iaT
Fabryka sztuczn ych  naw ozów  i innych  
p rzetw orów  chem icznych  S. A. w Kra­
kow ie. U chw alą W alnego zgrom adzenia  

dnia 29 styczn ia  1923 L. k‘. 2!.320 za­
tw ierdzoną postanow ieniem  M inistrów  
P rzem ysłu  i Handlu oraz Skarbu z d;:- 

‘W arszaw a. 1 maja. 1923 r.. pod w yż- 
szrrrc kapitał za k ład ow y r.. 4O.'KX).Ć)00 
mk na FD.Oóó.Ti!: mk R(:ci.i ::av. i.i- 
T -wcza sk orzysta ła  z lei ucliv uły ty ł­
ki; dr; k w o ty  SO.OUO.OI.m mkp.. ii. p-cul- 
wryf/* z y ła  kap,taf zak ład ow y o 4'J;iK>j.0t.i0 
r,kp. przez w y p u szczen ie  S'J.LD'J s/t-ik  
n .w ych  akcji po 50u mkp... zarazem  /n ile  

iucn-e ustęp drugi 8 9. i ustęp p ierw szy  
8 10 statutu. Dzień wpisu: 4 iipca tU ą .  

Sąd okręgow y  iako haudl. Oddz. iT 
Kruków, cl::in 3 '  j,W '.’t o  F ł j  Sfłffl.i? I 
Finn. Iljfjo. Rg. B. i. 372. Zm iany u i:-< 

' \'c z sce  ilr ijy  już w pisanek Do rejestru  
w p.sano dnia 2u czerw ca  1823. Sieiiłtiba 
tirm y: L ęsicn icka tabryka drożdży prj-J  
sa-waiiycli i sp irylitsu. S za  akcy/n.;. 
Zmiany uc.it.watą w alnego zgroinafilcn la  
z dnia 18?U) 1922, not. uwicrzyteiuin.fijjy 
dr. I. rep. 51757. a zatw ierdzoną jjojdn- 
nowierdein D in . handlu, przem ysłu i 
skarbu z dnia 13,>2 1923 ogłoszonym  w- 
„M onitorze P olsk im -1 z dnia 2212 192.D 
Nr. 43, zniieniO!ijł*S8 8, 9. 16, 19. 25 i 29 
i 54 statutu Spóiki, jak w odpisie znaj­
dującym  się w zbierze' dckum cnicw . 
Kapitał zak ła d o w y  p o d w jftz o n n  k w o ­
tę lOO/Or/i mk., ti. do .lew o ty d 'v ieścic  

, miljrmcw mk. przez crm lsię IW.OOO 
sztuk akcji w artości piiiniiialnci p ,: inffej 

• mk. opiew ajątych  fir) okaziciela i ip y o -  j 
lizielpych oraz pełno w placon; ch. 6620

Sąd  o k r ę g o w y  jako band!.. O. IV, 
L-wcw, dnia 5 czerw ca  1923.

Firm. 851. Rg. C. Hi. 50. Zmiany do­
ty czą ce  iirm y już w pisanej. Do rejestru 
w pisano dnia 17 maja IŚ99. Siedziba tir- 
m y: Lwów'. B rzm ienie iirm y: Apteka
ped złotem  orłem  .1. W ew iórsk iego . Ska 
z cgr. odp. Zm iany uchwal:, w ąjucgo  
zgrum adzetiia z dnia 21 kw ietnia 1.996, 
stw ierdzona protokołem  not. uw ierzy­
telnionym  do I. rep. 4121 postanow iono  
rozw iązanie i likwidację sp iłk i. Likwi- 
d a tc v m  w ybrano L eszka Słudow akic- 
go. mag. farm. w e L w ow ie . kt#ry bę­
dzie firmę w ten sposób podpisyw ał, że  
ptd  iej brzm ieniem  odtąd /. dodatkiem  
w likwidacji p o ło ży  sw oi podpis. 6611 

Sąd c k reg o w y  jako handl. Oddz. IV. 
L w ów , dnia 7 maja 1923.

Firm. 1178. Rg. A. ii. Ido. Zmiany 
d o tyczące  wpisanej iirm y spóikow ci 
Do rejestru w pisano: dnia 23 Iipca 1923 
Siedziba firm y. L w ó w . B rzm ienie firm;,-; 
Jan W allach i Syn . Zm iany: Jaw ny
spóiuik M ikołaj L udw ig w ystąpi! ze  
Spółki. Jedynym  posiadaczem  Spólk; 
jest odtąd Karol Hontola, który  firmę 
podpisyw ać będzie w ten sposób , że p 40 
brzm ieniem  firm y w yp isanem , w \dru- 
kow aneni lub w 'yciśniętcm  stam pilją u- 
m ieśei sw ój podpis. (,nl8

S «c  oki ę g o w y  .iako harnll. Oddz. IV. 
L w ó w , dnia A) iipca 1923.
Firm 1190/23. O. A. Iii. 259. Zmiany  

i dodatki odnoszące się  dr> w pisanych  
już w  rejestrze liandlow ym  firm spóiek. 
D o rejestru O ddział A. w ciągnięto  co  
następuje: S iedziba firm y: K raków.
Brzm irnie firm y: „Inżynierow ie K w iat­
kow sk i, G laser i tska--. U chw alą  spólni- 
k ów  7. dnia 20 czerw ca  1923 postauo-

kow ie  ul. św .  Filipa i. ID B ę d ą  oni za ­
s tę p o w a ć  spó łkę  w  l ikwidacji  i podp i­
sy w a ć  iej lirmę k o ł le k ty w m e.  Podpis  
ifSr.ry. n a s t ę p o w a ć  będzie  w ten sposób, 
że b rzm ien iem  jej wyciśriię tem  sta.ni 
piiią. w y d r  u k o w a u em  !ab w y p isan em  
•Jwui l ik -^ ida tcrow ie  y - ło ż ą  sw e  podpi­
ły .  Dzień wpisu:  7 iipca 1923 . 063.3

Sąd  o k r ę g ó w y  ja k o  haii-dl. Oddz. ii. 
K r a ló w ,  dnia 3 i ipca 1923.

Finn. 1 .-17/23. O. B. I. 206. Z m iany  i 
dodatk i  o d n o szące  ,-słię d o  w płsan jren  iuż 
w rcic-srrze iiaiidlowyni firm SplBco- 
w.-.ćl;. Do re je s t ru  t )ddsda l  B. wcią- 
g:i:ęt:. co  i ta s tępu ic :  S iedziba  i b rz m ie ­
nie n r r r y :  „ W a w e l" .  S p e d y c y jn o - t r a n -  
s»ortoj*-,i i h a n d lo w a  S jy d k a  a k cy jn a  w 
K rak o w ie ,  ul. P o to ck ieg o  9. P r o k u r a  dó- 
z e u  S t e u e r a  wykreśic-nu. P ro k u rę '* < j j |  
topeli :><■ u a b r je lo w i  lNussbauniow i, t n  
rm eszka łem u  w K rak ó w ic .  P iać  Dcmiul- 
kunski 1. 4. Dzień wpisu. 14 iipca 1923. 

Sąd o k ręg o w y  jako  handl.  Orki,.. ]l 
K raków ,  dnia II) Iipca 1923. ■gś4 
F irm  1106/23/OdJz. B I. 93. Zmiany 

i dt da tk i ,  o d n o sz r  ;e  sic  do  w p isan y ch  
j .z w icię .slrze  h t iu J Icw y m  firm spółek , 
i-c r t j B t r u  oddz ia ł  B w ciągn ię to ,  co u.i- 
stc-j.-ii/L- • S iedz ibą  i brzm ien ie  i i r m y : f1of- 
lii-M- - -  S c h ra n tz  — C M yton  — > lm ‘rie- 
' orli. .  J t thryka m x s -:yn i r ! u ic z \  t!i. s p o t ­
ka a k c y jn a  fil ja  w Kraków-ic. \  skdż.ck 
p<-.iw \ ż szen ia  kąp ifa lu  akcr-im go że 
leii.! Jh.i.p,.) Kor. na  2iK),0UUd>d9 Kor. S p ó ł ­
k a  o p ie ra  się obecnie  n a  zmit-pio;:'. ch na 
sk u te k  uc ł iw a iy  H - t c g o  \Vaiue3-.\) Ztfro- 
m adzen ia  > akci-.,.i l r jas/ .y  z 7. e/.crwc.i  
łD2 w § 7  s ta tu tac l i .  -z :, tw icrdzori\-ch  
. o / i  (uę-adzc-nieti: a- is tr iackii  go  Z w iazko-  

..--.‘c. M i - g s u r s t w i  spraw- we\yir,;{rznyc!t 
i ośw. iary  v. e W is J u iu  z 17. m -o ca  !92 5 
L l.-.f;"! . \ -g W a laem  Zsromr.Rtfcniu ::k- . 
c/f ni ri-iazy /■ 5. kv.;i : tiua  J9 ? 3  u ch w aio n o  
i:;-(!v. y / i / t n i c  k m l t r . lu  t tkc\ ' inego z 
i/żd-i:!?/,.?!."! !- - r e n  na  3i0.000.900 K. p r z e ?

ilrmie Siai.OOtł s / t i -k  now ych akcii po 
7;ut K: n„- ; kazicjtd.i op ic-.r .jacvcli, n m:i- 
.jjcje łt !:•■ ć w pfaęoacini gotó%vką i v.- ca- 
L Ś J  U chw ała  ta zo sta ła  przez austriac-

12" Z w iązk ow e M im stcrttw o sp raw  w e -  
-v:ię;vzrivcli i o św ia ty  w e \VLclirp, roz- 
poiza.dzeaiem  z dn>a 14. kw ietm a 192 
I.. W I W  23 —  oddział (2. zatw ierdzoną. 
Dzień wpisu: 22. czerw ca  1923. 6631

5ąd ck r eg o w y  iako handlow y. 
Kiakó-. 3!. czerw ca  1923.

L^GłDSZENIE! Zarzad T o w a rzy stw a  po­
ż y cz k o w e g o  i o szczędn ości w G łogo­
w ie. S to w a rzy szen ie  r .•iestro w a ce i » 
:: ograniczona oorckr.. podaje' do ''wi '- 
dom ości. śt- Waitm zgrom ad tc-nie- 
czło n k ó w  teg o ż  I o w a rzy stw a  :ic!iv .. 
ta ;; dnia 4. marca i 923 i 27. tn.tj.i lajLi 
rozwia-zaio S tów  a ir y s ;  enie. i M y * :  
w icrzycieli i d łużn ików  Tow nrr-.. 
do £ztps*h'iii* sw y ch  p»ete3|<i • w c a ­
p i  .doi T 3'T l ic z ą :  od dn:a otdos 
edykłu . gd v ż  w razie przeciw-n-. m 
bedą uw zględnione. — W  
25. sierpnia 1923. -  S fa n b la w  K...- 
s /k e r  i .udwik iM atebki  6e! - '

S Z K O Ł A !
J E £ , r c K :

OBUWIE dla młodzieży.
OBUWIE dla Pań i Penów
OBUWIE dla V
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P R Z E T A R G  (p ise m n y )
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c M ; . . ł , j  ow.>a w c u k i e  «<1 J p a ź d z i e r n i k a  l » :  3  d o  3 0 .  w u t ś n i a  ’9ił4. d la

A fct s p 0 ż y v, e i c m i c s i ę c z n i c

G»;nT c» ! th le b z iem niak i- a u V
k 7 j t n  -

te . ula 
świeża owi s

»eo
k

w
. k tło  .......

po eji 
709 c .

O k o ł o . tg .

Zt ) : :ó « - — 37 OOO 3.700 580 -

Ta no poi 45.000 por. 29 OOK) f  f  54.200 500 50.000

’3 i-,cżan y 48.000 „ 3 -0 0 0 3.300 500 18.0 0

O zonkow 19 000 12 000 D300 200 60.000

T re mbowla 8.500 5 óOo 600 90 33 000

Z altszczyki 15 000 9 COO 900 150 2,000

S /. r f»  n j o w e  w a r a u h i  a r e a d w ^ j u *  d a  p r z e g l ą d n i ę e l a  « d  5- o  
t . i e i i a  a b r .  w K l c r o a a l e t w t e  B e j .  Int. T a r n o p o l ,  Z a l  l » d i  e  6  wpod. 
» z t o o ł o a l e .

Keflek suci na powyższe dostswy a r  ndacyin t  winni wnieść ofeiiy  oslem-
-/.owans ( 3 0 . 0 Mą) ł < p ec -. t i .wane z r.»F s m „ Ó f u ta  na os a- ę ..............za r.fc
19 3/ 4 ‘ io  goJz. 9-:cj cnla 14. w rz  ś n a  br: dc K e r .  Bej Int. Ta ..o jo l .

D,t. >olon. są 'c fe r i j ,  na poszcz góine ari. spożywcze i poszczególne g -r -
Ł.zony.

Do oferty  m a  być dołączony:
1) dowód ło żen i ,  w adjum w Kasie Ska  bowaj. ewent. w K G. T. Z.

G. Złoczów w  wysokości S roc » a  toeci o f c r o w .s .g o  a .t .  ep i-
2 ) ś l.tdec v*o lachow g ,  uzdolnienia,
3) za1, b ści finart*ove;,
4) e\v. uw c-rzyLcIniający od is rej s ru  bandlow'egO(
5) e r .  ś.v;adcctwo prz mysłowe.

Dok me ita ad 2) \ ystawi..ją  wiadzc pól tyczne I. In t ,  ad 3) Władze
S k t ib  jw :  w. gl. Izb hand;.-pr cniysłowe

Pri duccnri z .m as. z .ł ad i) i 5) p r  edk-aCj ją św i dectwa pred  kc >, 
wystawione p zjz  W taazc  p,!.t_. c z I .  ln s t .  i t ą  wtedy zwolnieni ze z .o .enia  
wadjusn.

W of rcie mnsi być srw-ie-dzonem, źc «ferentewi je a t  znan? dokta nic
„Z estrw ien i w a unio w rg ó l ry c h  i sp cj. In ch pz. y  costawaofc are dacj.nyc .T '
1 żc u n a j :  j -  jaąo fzęśś  si . ładową t w  j  ofc.ty.

Od i f  re i ow w ymaga s l : :
1) U iz?dowy wz r  < ferty ( v z ó r  Nr. 2 do »Z taw ienif  w arunków  Nr.!«, 
t )  Ol-li: o minimum l l-d;-iowi.
3j Cena od I kg. ( gj, za porc"f th te fa ,  ja k e te i  zapodanie ilcsoi ir.ąkł, 

w etn ractt, juką  oferent może wypiec w tekam i)
4) C n i w  c; frach i sł w reh

wiano rozw iązanie i likw idację Spółkj. Otw r ie f :  t na iąpi On a 14 września 1923 r. go z Kuta.
L ikwidatoram t ustanow ieni inż. Jan i Lw dom enic o prz Jęciu n . - i ą p i  5 0  wyi-aż niu decj- j i  p rz en  S :efos tw o
K w iatkow ski, p rzem ysłow iec  w Krako- i i - t .  OK. VI , k to ic  zasi-zega so!-i p aw«; w jb o iu  f r t i d ł  io  yeh , fe r t .
w ic . W. P o w iśle  1. 10 i inż. Franciszek . • T ltR O W N IC T  »\ O REJ INTKNDENTUKY TARNOPOL
K saw ery G laser, p rzem ysłow iec  w Kra- I L. 65 3/ / 3. - 6  1


